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ROK IL ŁÓDŹ, NIEDZIELA 6 KWIETNIA 1924 r. || NUMER POJEDYNCZY MK. 250.000 
REDAKCJA i ADMINISTRACJA, PIOTRKOWSKA 49. 

TELEFON 22-14. WYDANIE PORANNE. GODZINY PRZYJĘĆ REDAKCJI 6 — 7 POPOŁUDNIU! 
RĘKOPISÓW NIEZAMÓWIONYCH NIE ZWRACA SIE, 

Marszałek Piłsudski wraca do armii. 
Projekt gen. Sikorskiego o organizacji najwyższych władz wojsk, uznany przez prawicę 

Lewica rewiduje swój stosunek do rządu p. Grabskiego. 
Warsz. kor. „RepuWkt" telefonuje; 
W kuluarach sejmowych krążyły 

wczoraj pogłoski, że kluby prawicy po
stanowiły wbrew, poprzednim uchwałom 
nie czynić obstrukcji przy rozpatrywa
niu projektu generała Sikorskiego o or
ganizacji najwyższych włfdz wojsko
wych. Kluby prawicy mają sie nawet 
zgodzić na objęcie Przez marszałka Pił
sudskiego stanowiska generalnego *nspe 
która annji, Którego nominację przewi
duje projekt gen. Sikorskiego. 

USTAWA O NAJWYŻSZYCH WŁA
DZACH WOJSKOWYCH. 

Warszawski korespondent „Republiki' 
telefonuje: 

Wczoraj odbyła się u marszałka Rata 
Ja konferencja w sprawie ustawy o naj
wyższych władzach wojskowych, w któ
rej wzięli udział: minister spraw wojsko
wych gen. Sikorski, przewodniczący ko

misji wojskowej poseł Mączyóski, poseł 
ZdzicchowskL przewodniczący komisji 
budżetowej i referent ustawy, poseł Za
morski. 

Na naradzie tej generał Sikorski zapo 
znał obecnych z potrzebami armji oraz jej 
stanem. 

Ustawa ta znajdzie się na porządku 
dziennym jednego z najbliższych posie
dzeń Sejmu. . 

KOMITET POROZUMIEWAWCZY 
STRONNICTW LEWICY. 

Warsz. koresp. „Republiki" telefonuje: 
Wczoraj obradował komitet porozu

miewawczy stronnictw lewicy, złożony ze 
stronnictw: P. P. S., Z. P. S. L., „Wyzwo
lenia", N. P. R. i P. Z. L. 

Obrady komitetu powyższego trzyma 
ne są w ścisłej tajemnicy, wedle posiada 
nych jednak przez nas wiadomości, ko
mitet porozumiewawczy stronnictw lewi

cy zastanawiał się nad dalszym stosun
kiem lewicy do obecnego rządu. 

Postanowiono wystąpić do premjera 
Grabskiego z szeregiem dezyderatów. 

Również postanowiono skorzystać ze 
sprawozdania komisji budżetowej o pro-
wizorjum budżetowym na drugi kwartał, 
które znajduje się na porządku dziennym 
poniedziałkowego posiedzenia Sejmu i 
podtrzymać zapowiedzianą mowę p. Dąb 
skiego. 

Mowa p. Dębskiego ma zawierać z je 
dnei strony gratulacje dla premjera Grab 
skiego, z powodu sukcesów na pola sana 
cji skarbu, a z drugiej — ostrą krytykę o-
becnego rządu za jego politykę admini
stracyjną i zagraniczną. 

RADA NACZELNA P. P. S. 
Warszawski korespondent (Republiki' 

telefonuje: 
W dniu wczorajszym obradowała rada 

naczelna P. P. S. 
Poseł Barlicki złożył sprawozdanie Z 

czynności klubu poselskiego, poseł Perl 
z czynności C K. W., poseł Pniak refe
rował sprawy organizacyjne, a poseł Ho-
łówko złożył sprawozdanie o finansach 
partii. 

Po całodziennej dyskusji wyrażono za 
ufanie wszystkim ciałom partyjnym. 

Ponadto rada naczelna wysłała depe
szę do strejkujących górników z życze
niem zwycięstwa w walce o 46-godzmny 
tydzień pracy. 

Rada naczelna powzięła również u-
chwałę o energicznej interwencji urzędu 
z powoda tragicznej śmierci robotników 
w Sosnowcu oraz wyraziła poszkodowa« 
nym robotnikom i ich rodzinom kondo-
lencje. 

Dziś dalszy ciąg obrad. 
Na porządku dziennym święto i-go 

maja 1 stosunek do rządu. 

Po zaRończeniu prac rzeczoznawców, 
NietylRo Mac Donald, ale i Poincare akceptują raport. 

Francja wymieni zagłębie Ruhry na inne Korzystniejsze gwarancje. 
Berlin, 5 kwietnia. 

Jak z Londynu donoszą półoficjnlnie 
zakomunikowane zostało, że komitety 
rzeczom ostatecznie zakończyły swe 
prace. Raport komitetu Davesa już byl 
gotów w czwartek. Raport komitetu 
Mac Kenny zamknięty został w dniu 
dzisiejszym. W oczekiwaniu oficjalnej 
publikacji, która ma nastąpić z począt-
l<iem przyszłego tygodnia co do któ
rego rzeczoznawcy doszli do porozumie
nia. 

1. Niemcom musi być zwrócona kom 
piętna władza w terytoriach okupacyj
nych w tem, co dotyczy spraw gospo, 
darczych. Granica celna między tery-
torjum okupowanem i Niemcami musi 
być zniesiona. Koleje zagłębia Ruhry I 
Nadrenji muszą wrócić pod kierowni
ctwo niemieckie. Usimiete muszą być 
wszystkie zarządzenia, które krepują 
przemysł niemiecki. 

2. Niemcy otrzymają moratorjum na 
cztery lata. Przez czas trwania mora

torjum mają być dokonywane świadcze
nia rzeczowe, oraz opłacane koszta u-
trzymania wojsk okupacyjnych. Niemcy 
jednak mogą dla pokrycia tych wydat
ków zaciągnąć międzynarodowa poży
czkę, która byłaby gwarantowana do
chodami kolei państwowych. Wartość 
świadczeń rzeczowych oraz koszta oku 
pacjl powinny ogółem wynosić ule wię
cej jak miliard marek złotych. Gdyby 
położenie finansowe niemieckie przez 
czas trwania moratorium wybitnie się 
polepszyło, uiożliwem byłoby w ostat
nich dwóch latach rozpoczęcie w stałym 
zakresie plac odszkodowanlowych w 
gotówce. 

3. Po upływie moratorium Niemcy 
płacą rocznie 2 I pół milforda marek zło
tych na rachunek odszkodowanlowy. 
jako gwarancje moga być uznane nastę 
Pnjace źródła: cło, monopol na cukier, 
alkohol i tytuti, hipoteka na kolejach pań 
stwowych hipoteka na własności prze
mysłowej i rolnej. 

Według dalszych informacji niemie
ckich oświadczył gotowość zaakcepto
wania wniosków rzeczoznawców. Wię
ksze wrażenie budzą Informacje dono
szące, że te samą gotowność zakomu
nikował Poincare. Informacje te. które 
musza już być znane w kołach parla
mentarnych francuskich wzbudziły zna
czna konsternacje w łonte bloku naro
dowego. Blok narodowy gotów Jest je
dnak podporządkować się w tej sprawie 
stanowisku Poincarego, wobec czego 
dzisiejsze pisma niemieckie wyrażają 
przypuszczenie, że blok narodowy przy 
stąpi do wyborów pod hasłem nie bez
pośredniej eksploatacji zagłębia Ruhry, 
lecz możliwie najkorzystniejszej wymia
ny zagłębia Ruhry na łrme produkty w-
nlclsze gwarancje. 
ZMIANY W STATUCIE BANKU EMI

SYJNEGO RZESZY. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Paryż, 5 kwietnia. 
Aegncja Havasa donosi, że okazuje 

s*ę koniecziność poczyiiłeiyfa zirńarf nie
których punktów sprawozdania rzieczo-

zmawoów, m. m. w projekcie statutu 
banku złotowego. Siedzibą jego będzie 
Berliia Kapitał jego składać się będzie z 
400 miljonów marek złotych, podzielo
nych na akcje ipo 100 marek każda. U-
dzjał Banlklu Rzeszy wywosfć będzie 100 
mfliorrów marek. Pozostałe 300 miljo
nów pokryte będą drogą subskrybci* 
krajowej i zagranicznej. 

WOJSKA OKUPACYJNE NIE POSU
WAJĄ SIĘ. 

Polska Ajencja Telegraficzna. 

Paryż, 5 kwietnia 
Zaprzeczają tu energicznie wiadomo

ściom, ogłoszonym przez biuro Wolffa, ja 
koby okupacyjne wojska posuwały się na 
północ od Elberfelde. W rzeczywistości 
nie są przewidziane podobne operacje. 

SPRAWY POLITYKI POLSKIEJ. 
WYROK W SPRAWIE MŁODZIEŻY 

KOMUNISTYCZNEJ. 
Warszawski korespondent „Republiki' 

telefonuje: 
W dniu wczorajszym o godz. 5-ej sąd 

ftkręgowy ogłosił wyrok w sprawie mło
dzieży komunistycznej i zw. „31". 

13 oskarżonych skazanych zostało na 
efężkie więzienie, z tych jeden na 6 lat, 
dwóch na 5 lat, dwóch na 4 lata, a ośmiu 
na 3 lata, pozostali zaś na karę do 1 ipół 
roku. 

Po ogłoszeniu wyroku skazani po
wstali z miejsc i odśpiewali „Międzyna-
'Odówkę". 

WOJENNE ALARMY SOWIECKIE. 
Warsz. koresp. „Republiki" telefonuje: 
Sprawa ostatnich alarmów sowieckich 

będzie przedmiotem obrad komitetu poli
tycznego rady ministrów. 

Rząd ma w tej sprawie ogłosić oficjal
ny komunikat. 

R O K O W A N I A P O L S K O - N I E M I E C K I E . 
Tolska Agencja Telegraficzna. 

Warszawa, 5 kwietnia. 
Rząd polski przyjął projekt rady Ligi 

grodów, wyrażony w uchwale z dnia 14 
* rca r. b., by rokowania z Niemcami w 

sprawie artykułów 3, 4 i 5 małego trak
tatu, były dalej prowadzone pod egidą 
Kackenbecka, prezesa trybunału między
narodowego na G. Śląsku w charakterze 
medjatora, a w danym razie arbitra. 

Na zapytanie rządu polskiego, p. Kac-
kenbeck wyraził zasadniczą swą zgodę 
na objęcie przewodnictwa w rokowaniach 
w charakterze wyżej określonym. 

Wobec tego pełnomocnik Polski, dr. 
Witold Prądzyóski, prezes oddziału pro
kuratorii generalnej, udaje się w najbliż -, 
szych dniach do Berlina celem nawiązania"] 
kontaktu z rządem niemieckim. 

EGZEKWOWANIE PODATKU MAJĄT
KOWEGO W WARSZAWIE. 

Warszawski korespondent „Republiki' 
telefonuje: 

W dniu 4 b. m. w obrębie Warszawy 
47 sekwestratorów dokonało 770 czynno
ści egzekucyjnych przy przymusowem 
ściąganiu zaległości podatku majątkowe
go. Wpłat na ręce sekwestratorów wpły 
nęło 299 na sumę 12,970 fr. zł. — 279 po
datników wykazało się kwitami P. K. O., 
u 196 zai dokonano zajęć ruchomości. 

Sytuacja streikowa w górnictwie 
Katowice, 5 kwietnia. 

Specjalna stuftba telegraficzna „Republiki". 
Dziś panował tutaj zupełny spokój. 
W dniu jutrzejszym odbędą się wiece 

zwołane przez P, P. S. Posól Stańczyk 
będzie przemawiał na wiecu metalowców. 
Wiece te mają zadecydować o dalszym 
podtrzymania akcji strejkowej. 

Posłowie N. P. R. i Ch. D. prowadzą 
energiczną kontrakcję przeciw strejkowi 
i twierdzą na wiecach, żc zerwane omowy 
z przemysłowcami doprowadzi do zwyżki 
węgla o 15 proc, co w konsekwencji u-
memożliwi dalszą konkurencję przemysłu 
polskiego z niemieckim. 

KOMUNIKAT URZĘDOWY. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Warszawa, 5 kwietnia. 
Podpisana przes zespół „Praca" i zwią 

zek pracodawców na G. Śląsku umowa w 
połowie marca r. b„ wprowadzająca indy 
widualnie 8-godzinny dzień pracy dla każ 
dego robotnika, zamiast dotychczasowych 
7 i pół godzin, poprzedzona była długo-
t.walcmi pertraktacjami obu stron przy 
częścioweru współdziałaniu delegatów rzę 
dpwych. 

Umowa ta jest wynikiem wzajemnego 
kompromisu i ustępstwa, na które zdecy
dować sie musiały strony, zarówno w zro 

zumieniu wymagań gospodarczych kraju, 
jak i również wobec wyraźnego stanowi
ska rządu, który dzięki specjalnemu pra
wodawstwu na G. Śląska może być w bra 
ku dobrowolnej ugody zmuszony do wy
dania przymusowego orzeczenia. 

Przemysłowcy odstąpili od początko* 
wych żądań wprowadzenia 8-godzinncgo 
dnia pracy, z wyłączeniem czasu trwania 
wjazdu i zjazdu załóg kopalnianych. 

Robotnicy zgodzili się na wprowadzę* 
nie 8-godzinnego dnia pracy indywidual
nie dla każdego robotnika, t. j . dłuższego 
od dotychczasowego o pół godziny. 

Takie załatwienie sprawy uzyskało a-
probatę rządu, gdyż nie stoi w sprzeczno
ści z 8-godzinnym dniem pracy, według 
ustawodawstwa, obowiązującego w in
nych dzielnicach, co w rezultacie musiało 
by pociągnąć zwyżkę cen. 

Dla wyraźniejszego oświetlenia anor
malnej sytuacji, dodać należy, że strejkuje 
w pełni Zagłębie Dąbrowskie i Krakow
skie, których umowy na G. Śląsku nie do 
tyczyły. Część nic obejmująca ponad 18 
procent robotników strejkuje na G. Ślą
sku pod wpływem wytężonej działalności 
agitatorów z innych Zagłębi. 

Antypaństwowy ruch strejkowy popie 
rauv jest przez komunistów. 
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Oddział w l o d z i . W IODEON 
DZIŚ WIELKI NAUKOWO POPU
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Sala Tow. Kredytowego m. Łodzi POMORSKA 21 . 

jeszcze dziś 
od godz. 11 do 2 po poł. 

I I 
D O M K O N F E K C Y J N Y 

Szmechel i Rozner 
Sprzedaż świąteczna po nader przystępnych cenach. 

2420 

P a l t a d a m s k i e 
•/. niater. frousz 45.000.000 

z mater. ang. 1 2 5 . H o — 85.000.000 
z mat, kowerk. 1 5 o — i 125.000.000 
z mat. prima sat. 1 B 5 — 165.000.000 

S u k n i e d a m s k i e 
z szewiotu 33. 28 , 28, 22.ooo.ooo 
z czystej wełny 75, 85, 58.O0BJU0 
z trikotiny jedw. 65. 58, 45.000.W3 
z etaminy 62, 48.000.OM 

Spódniczk i 
ostatnie fasony 
z szewiotu 16, 6,000,094 
z czystej wełny 35,000,000 
z garbadiny 65,000,000 

Garn i tu ry m ę s k i e 
z weln. Sztreichg. 125, 105.000.000 
z bostonu 150.000,000 
z kamgarnu 225, 190,000,000 

P a l t a m ę s k i e 
ostatni krój z angiel. 

des. materjału 125, 110.OO0.M0 
ź kowerkotu 175, 150.000,000 

S p o d n i e 
z sztreichgarau w paski 38,000,000 
z kamgarnu 75 , 65,000,000 

Garn i tu ry 
d la ch łopców 

z trwałych materjałów po kon
kurencyjnych cenach 

nadzwyczaj tanio. 

S w e t r o w e k a m i z e l k i i b l u z k i 
najnowsze kolory i fasony 28, 21, 18, 11,000,000 

W y k w i n t n a b ie l i zna d a m s k a 
najlepsze wykończenie z batystu, opalu po przystępnych cenach. 

Stowarzyszenie Fabrykantów Przemysłu Włókienniczego w lodzi 
u l . Zachodn ia 6 8 

2wołuje Walne Zebranie swych członków na dzień 13 kwietnia 1924-go roku 
do własnego lokalu, o godzinie 4-ej po poł. w pierwszym terminie, a o godz. 5-ej 
tegoż dnia w tynaźe lokalu w drugim terminie, prawomocne bez względu na ilość 
przybjłypłj. 

P o r z ą d e k dz ienny . „ 
I V Otwarcie nowego lokalu, 
•2) Wniosek Zarządu w myśl uchwały konferencji z dn. 24 marca 1924 roku, 
3) Wolne wnioski. 
Prosimy o łaskawe, nieodzowne i punktualne przybycie Z a r z ą d . 

Nadeszły 
• k i Pros imy się 
| 1 | ^ \ m _ * * przekonać. 

Dopo ld ^ ^ ^ S k f ^ B 
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S t o f a n j s z o o l e Baod lewt iw Polskich. Piotrkowska 108. 
V czwartek dn. 10 b. m. o godz. 8 wlecz. 

Dr. Michał SoKolnicKi 
profesor Szkoły Nauk Politycznyah g 
w Warszawie wygłosi odczyt p. U gj 

Tradycje polskiej 
polityki zagranicznej 
Odczyt urządza Sekcja Oświatowa przy Stow. 
Handlowców Polskich współ z Instytutem 

Społecznym w Warszawie. 

Bilety w minimalnej cenie Mk. l.ooo.ooo—do 
nabycia w kancelarji Stow. Piotrkowska 108 

w godz. od 12—3 1 5—9 g. 
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K O M U N I K A T 

Niniejszym mamy zaszczyt 
zakomunikować Sz. Klijenteli, że 
nadszedł wielki transport kap, 
obrusów, firanek tiulowych, 
kap tiulowych, Jedwabiu, fula
rów i etamln. 

Z poważaniem 

Piotr Rozin i S-ka 

DL. 6-oo Sierpnia 2. 
wejście przez skł. apt 

2467 Tel. 20-66. 
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Zamienię 
5-cio pokojowe frontowe mieszkanie 
przy ul. Piotrkowskiej na 7-io lub 
8-io pokojowe komfortowe mieszka
nie za dopłatą, ewentualnie chciał

bym takowe wynająć. 2428 
Lask. zgł. sub .Front" do „Republiki', 

Nie szukaj, bo nie znajdziesz! 
l e p s z e g o a r o m a t u h e r b a t y n i ż h e r b a t a 

„Japończyk" 
Pij! a przekonasz się 

P r z e d s t a w i c i e l s t w o n a Ł ó d ź i o k o l i c ę . 

Leon Praga i S-ka Łódź, Sienkiewicza 
DI. 25. Telel. 22-53 

OGŁOSZENIE. 
I Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbowych w Lodzi, podaje 

do publicznej wiadomości, że w celu ściągnięcia zaległości skarbowych 
na pokrycie II zaliczki podatku majątkowego odbędzie się 

dnia 7 k w i e t n i a 1 9 2 4 r. o d godz iny 10 rano , 
drogą publicznej licytacji, sprzedaż ruchomości i towarów, należących do 
wymienionych niżej firm i osób: 

1) Aronowicz, Gajnberg i Rotkowicz, Piotrkowska Nr. 73: 60 sztuk zefiru, 15 szt • 
towaru ubraniowego i 60 sztuk towaru. 

2) Adler, Kon i Abramowicz, Zielona Nr. 5: 29 sztuk materjału damskiego, 48 szt. 
woalu, 6 sztuk towaru tenisowego, 32 pudełka chustek wełnianych i 4 sztuki 
materjału. 

3) Boraks Samuel, Cegielniana Nr. 68: kasa ogniotrwała i 20 sztuk materjału 
wełnianego. 

4) Besser Ch. i Rochling, Piotrkowska Nr. 82: 70 sztuk towaru bawełnianego. 
5)Baumgarten Dawid i Pinkus, Piotrkowska Nr. 60: 100 sztuk przędzy w paczkach 
6) Barchosz i Syrkis Sz., Piotrkowska Nr. 62: 15 sztuk towaru wełnianego. 
7) Cyge, Flasz i S-ka, Cegielniana Nr. 19: biurko kryte, kasa ogniotrwała, ma« 

szyna do pisania, biurko dębowe i biurko stołowe. 
8) Fajwfsz J. i Buren J., Piotrkowska Nr. 69: fortepian, kredens i zegar. 
9) Grabiański T. i Myśliborski, Piotrkowska Nr. 62: kasa ogniotrwała, maszyna 

do pisania, 3 biurka, stolik i 6 krzeseł. 
10) Goldcobel Froim i Jelenowicz Hersz,Piotrkowska Nr. 27: 24 sztuk szewiotu ł 

15 sztuk towaru. 
11) Henedeles i Fridman, Piotrkowska Nr. 83: 248 tuzinów rękawiczek i 1200 

sztuk trykotów, 
12) Towarzystwo „Juljanów", Piotrkowska Nr. 64: 6 sztuk towaru wełnianego 1 

5 sztuk weluru. 
13) Karczmar Hersz, Piotrkowska Nr. 42: 3000 sztuk czółenek do warsztatów. 
14) Klat Herman (firma „Meteor"), Przejazd Nr. 16: 10 dywanów linoleum. 
15) Łęczycki Abram,, Piotrkowska Nr. 104: 60 paczek podszewki i 60 sztuk towa

ru „Lusting". 
16) Lewi B. i Lipszyc Ćh., Piotrkowska Nr. 85: 3 angielskie maszyny tkackie. 
17) Landau N., Piotrkowska Nr. 83: 24 sztuk płótna żyrardowskiego, 25 sztuk 

„Oxfordu" i 7 sztuk „Oxfordu" kolorowego. 
18) Margules Izaak i Pfefłerleid, Piotrkowska Nr. 25: 40 sztuk materjału baweł

nianego. 
19) Majer i Liberman, Cegielniana Nr. 46: 30 sztuczek płótna. 
20) Osełka Szmul, Kilińskiego Nr. 13: szafa, 2 łóżka, otomana 1 zegar. 
21) Opatowski Władysław," Piotrkowska Nr. 41: 7 kołnierzy lisich. 
22) Pacanowski Hajman, Pańska Nr. 77: fortepian, biurko i kasa ogniotrwala-
23) Rumelsztaja Boruch, Pomorska Nr. 81: 20 sztuk „cajgu". 
24) Sztajnhorn M. B., Kilińskiego Nr. 47: 30 sztuk towaru. 
25) Zajdengartcn Rozalja, Piotrkowska Nr. 44: preparat chemiczny do tępienia 

szczurów (proszek „Mortin"). 
26) Sztiller Pinkus, Piotrkowska Nr. 25: 10 sztuk materjału kamgarnowego. 
27) Bracia Winer Sz. i M., Cegielniana Nr. 23: 80 sztuk towaru pół wełnianego. 
28) „Uniopol", Cegielniana Nr. 23 : 50 sztuk towaru wyrobu częstochowskiego. 
29) Zilberszpic Mieczysław, 30 sztuk materjału wełnianego i 25 sztuk zefiru. 

Urząd wzywa licytantów o stawienie się w oznaczonym terminie 
i miejscu z gotówką. 

O ile licytacje nie odbędą się z powodu niestawienia się licytan
tów, to zasekwestrowane wyżej wymienione ruchomości i towary prze
wiezione zostaną na koszt dłużników do Urzędu Skarbowego, gdzie od
bywać się będzie sprzedaż drogą publicznej licytacji codziennie w godz. 
od 10-ej do 12-ej rano. 

Kierownik Urzędu: 

J. DULL. 

http://lnlVQ.Tr
http://125.Ho�
http://22.ooo.ooo
http://48.000.OM


Prasa włoska i propaganda polska. 
Neapol, w kwietniu. 

Kataryniarze i makaroniarze, marndo 
Iimiści i żebracy, Jednym słowem — 
wijosi w naszych starych pojęciach — 
dziś już wymierają zupełnie. Na ulicach 
ciągte jeszcze grają nai katarynkach i 
pożerają masami wspaniały malkiaron^ 
ale już budują wspaniałe fabryki, mosty 
szosy, koleje i aeroplany. Osły wciąż 
deszcze ciągną małe sycylijskie wózki, 
ale ułice dudnią prócz tego odgłosem 
tysiąca trąbek' automobilowych. Z portu 
wyjeżdża się do Sorrento j na Capri ma 
łą barką żaglową, ale tuż zawija 1 odcho 
dzą z portu olbrzymy transatlantyckie, 
zbudowane we własnych włoskich sto 
czwiach. Włochy są wielkim mocarst
wem, a włosi wielkim narodem. 

Mają jeszcze zbyt wielu analfabe
tów, szczególnie na południu — podob
no 65 procent, co przekracza nawet na
szą „swojską" normę. Ale już wre pra
ca uświadamiająca, a nauczanie po
wszechne szybko przerzadzjai ciemne za 
stętpy. Włosi rozwinęli wspaniale swą 
pracę, o której^śmiało można powie
dzieć, że jest pierwszą w Europie. Nie
ma małego nawet miasteczlkia, które nie 
posiadałoby swej gazety, a Rzym, Me-
djolan, Neapol, Turyn, Werona iposiada 
Ją ich po kilka i kilkanaście. Prasa wło
ska jest zupełnie oryginallna 1 korzyst
nie wyróżnia sie z pośród swych sio-
strzyc europejskich. 

Brak jej wprawdzie ciężkich tasiem 
ców wstępnych a la prasa niemiecka 
lub austriacka, gdzie artykuł zamienia 
się wprost w rozprawę naukową, ale' 
wypadki dnia politycznego są we Wło
szech tomeiutiowane barwnie zajmująco 
i żywo. Źródła informacyjne bardzo do 
bre. Każdy większy dziennik nawet pro 
wincjonalny ma swych koresponden
tów w Paryżu, Londynie, Berlinie, Wie 
dniu j Zurychu i codziennie nieomal za
mieszcza właśnie sprawozdania telefo
niczne i! telegraficzne z centrów życia 
europejskiego. Pozatym większe pisma 

•mają twych specjalnie podróżujących 
RpółptacownFiców, którzy baczą na roz
wój całego świata. Oto, naprzykład, o-
pinja włoska zajęła się ostatnio kwestją 
nawiązania bliższych stosunków handlo 
wych z Chinami. I tuż kilka pism wło 
skich wysilało swych sprawozdawców 
do Chin, slkiąd ukazują się koresponden 
cje nadzwyczaj ciekawe, a posiadające 
duże znaczenie praktyczne dla światu 
gospodarczego. 

Pozatym prasa nadzwyczaj usilnie 
"dba o doskonałą służbę informacyjną 

wewnątrz kraju, aby w ten sposób zain 
teresować każdego czytelnika nie tylko 
własnym miastem 1 szerokim światem, 
ale też przedewszystkiem własną oj
czyzną, jako integralną całości. Dzien
nik w Neapolu ma np.: codziennie świct 
we wiadomości nie tylko z Rzymu, ale 
ł Miedjolanu, Florencji, Genui, Wenecji,' 
Bari, Palermo Ud. U nas możroai szukać 
miesiącami zanim znajdzie sfe coś np. o 
Łodzi w ipiismach warszawskich, lwow-
slklich, czy wileńskich. Ożywia to we
wnętrzne stosunki kraju i ułatwia wza
jemne zrozumienie interesów między po 
szczególrnemi prowincjami. 

Prasa włoska, tętniąc aktualnością 
Polityczną 1 gospodarczą nie pozosta
wiał ugorem pola kulturalnego. Literatu 
r a, sztuka } nauka zajmuje tam poczytne 
'Uiejsce. Na rynku księgarskim nie uka-

, z'U}e się ani jedna książkę cenniejsza, 
"rttóraby nie miała stu poważnych recen 
zjl w poczytnie jszych dziennikach. 
Mlteystiko Jest przytym ujęte' w. fonmy 

proste, popularne, nie pozbawione pTzy 
tym wdzięku, a nawet ba>rlzo miłego, u-
miarkowanego patosu. Włosi są obok 
rosjan najzdolniejszemł dziennikarzami 
i nie obciąża ich ani akademicka cięż
kość niemiecka, ani francuska pogoń 
za sensacją, ani niedyskrecja i ordynar 
ność amerykańska, ani wreszcie anglel 
sika nuda. 

Bardzo ciekawy egzamin zdaje pra
sa w obecnym okresie wyborów. Chwi 
la je sit niezwykle trudna wobec silnej 
predominacji faszyzmu, który, jak każ
dy kienunek rewolucyjny, nie odznacza 
się zbyt wyszukaniem manierami w sto 
sunku do przeciwników. Nie mniej jed
nak, gdy porównywuje się tutejsze wa 
runki z polskiemi gorąca krew italska 
zdaje się być szczytem dżentehnencji. 
Wylewanie kubków ipomyi na głowę 
przeciwnika jest rzeczą tu całkiem nie 

znaną, a iflrudno nie widzieć, jaki wpływ 
posiadają te obyczaje na polityczne wy 
chowanie społeczeństwa. 

* * 
i * ł 

Podobno przy poselstwie polskim w 
Rzymie istnieje jakiś referat propagan 
dy l prasy. O istnieniu jego dowiedzieć 
się zapewne można z zestawień wydat 
ków minisrerstlwa spraw załgTaniczurycb 
Pozatym w całej prasie włoskiej brak 
absolutnie wszelkich informacji z Pol
ski, a zjawiające Sie nłetkliedy storę ja
kieś notatki ze źródeł berlinńskich i 
wiedeńskiej mogą nam przynieść tytko 
szkodę. Udzielana nam niedawno po-
iyczkoi włoska wywołała — jatko spra 
wa obchodząca Itałję bezpośrednio — 
pewną dyskusję w prasie, dopiero zaś 
przy tej okazji można było ujrzeć, jak 
bezbrzeżnie fałszywe są sądy zagrani-
cy o Polsce. „Glornale d' ItaHa*' referu 
jąc materjat statystycziry, dotyczący 

naszego stano gospodarczego, zaznacza 
m. in., że Polska posfedai przed sobą 
przyszłość ekonomiczną, o tte... nte zo 
stanie znów podzielona miedzy państwa 
ościenne... Szersza optaja właściwie ota 
zdaje sobie sprawy z fefcta nłepodteg-
łości Polski i zburzało mi się słyszeć dry 
skrętnie stawiane pytanie, czy Polska 
wystąpiła jnż ze awlązko republik so-
wtaćkich!... W okresie, k toty Włochy 
coraz bardztej wys«*wa(Ją sie front mo
carstw' europejskich jest to stan rzeczy 
d a nas bardzo alebeiąpdeczfty, a może, 
nawet groźny... Trzebaby łepłetf zago
spodarować się na terenie rzymskim, a 
redukcje 1 oszczędności aa połu propa
gandy polskiej zbytnio jafidoś przypomi-
mają metody sławetnego woźnicy, któ
ry tak długo zmniejszał swemu konio
wi rację siana, ag żywicie! Jogo... wy . 
ciągnął kopyta. 

Czesław OttaszewskŁ 

Polska p r z e c i w k o d e c y z j i k ł a j p e d z k i e j 
Nota min. Zamojskiego do konferencji ambasadorów. 

Włochy i Francja poprą stanowisko Polski. 
Warszawa, 5 kwietnia. 

Polska Agencja Telegraficzna, 

W dniu 4 kwietnia rb. poseł polski 
w Paryżu dr. Chłapowski wręczył Poip 
carenut. lako przewodniczącemu konfe
rencji ambasadorów, notę następującej 
treści: 

Panie Prezydencie! W myśl arty
kułu 99 traktatu wersalskiego teryto
rium Kłajpedy zostało odłączone od 
Prus Wschodnich, a prawa suwerenne 
nad nim przeszły do mocarstw sprzy
mierzonych i stowarzyszonych. 

Dina 17 grudnia 1922 r. główne mo
carstwa uznały LUwe de i«re. 

W niespełna miesiąc później, 11-go 
stycznia 1923 r.. Litwa, nie licząc sie 
z postanowieniem traktatu wersalskiego 
zajęła Kłajpedę przemocą. 

Po długich rokowaniach, których ce
lem było skłonienie Litwy do opuszcze
nia tęrytorjmn Kłajpedy, zajętego samo
wolnie, konterencja ambasadorów decy
zją z dnia 16 lutego 1923 r. uznała pra
wa suwerenne Li twy nad Kłajpedą pod 
pewncnii warunkami, z których najwa-
żuicjszem jest organizacja wolność] tran 
zytu morskiego, rzecznego l lądowego, 
odpowiadającego interesom rejonów Li
twy 1 Polski, dla których Kłajpeda jest 
naturalncm wyjściem do morza, stwo
rzenie ekonomicznej administracji portu, 
zapewniającej jego rozwój i dającej zwla 
szcza przez ustanowienie wolnej sfery 
i przez obecność kwalifikowanych re
prezentantów-pełne gwarancie, że zain
teresowane terytoria Litwy i Polski 
znaidq w tym porcie- udogodnlctua, po
trzebne dla Ich handlu. 

Dnia 13 maja 1923 r. rząd litewski 
przyjął powyższą decyzję bez zastrze
żeń. Wówczas konferencja ambasado
rów opracowała statut Kłajpedy, opie
rając sie na swych decyzjach z 16-go 
lutego, zakomunikowała go 23 lipca rzą 
dowi litewskiemu 1 spotkahi sic z od
mową Li twy, zakomunikowana konfc 
rencji ambasadorów dnia 23 września. 

Koittorecja ambasadorów, widząc nie 
możność, dojścia na drodze rokowań do 
porozumienia z Litwą, przesiała sprawę 
Kłajpedy do rady Ligi narodów. 

Rada Ligi narodów powołała speci.d 
ną komisję pod przewodnictwem Dave 
sa, celem przestudiowaniu sprawy na 
miejscu. 

Komisja opracowała projekt nowego 
statutu, który z pewnemi zmianami przy 
jęty został dnia 13 marca przez rady L i 
gi narodów. 

Rząd polski musi stwierdzić, no
wy statut ktejpedzki, przyjęty dnia 13 
marca przez radę Ligi narodów nie 

gwarantuje dostatecznie jej praw ł In
teresów, zapewnionych przez traktat 
wersalski i decyzję konferencji ambasa
dorów z dnia 16 lutego 1923 r. 

Punkt widzenia rządu polskiego w 
tej sprawie przedstawiony został szcze 
gółowo w memoriale, załączonym do 
niniejszej noty. f 
Decyzja rady Ligi, tycząca sie Kłajpe
dy, oprócz strony technicznej, posiada 
jeszcze pierwszorzędne znaczenie poli
tyczne. 

Konferencja ambasadorów, zwraca
jąc sic do rady Ligi narodów, z powo
łaniem się na art. 11 paktu, chciała 

zwrócić uwagę rady na sytuacje, stwo
rzoną przez stanowisko rządu litewskie 
go, które zagraża naruszaniem pokoju 
i dobrego pożycia miedzy narodami, od 
których utrzymanie pokoju należy. 

Tymczasem decyzja rady Ligi naro
dów, która miała spowodować odpręże
nie stosunków .nietyiko nie osiągnęła te
go celu. lecz wywołała skutek przeci
wny, przyjęcie, z jakiem spotkała się 
decyzja u rządu litewskiego, jest tego 
najlepszym dowodem. 

Prezydent ministrów Oalwanauskas, 
nie czekajgc aż konferencja ambasado
rów w tej sprawie sie wypowie, złożył 
dnia 2-i marca oświadczenie publiczne 
w Kownie, w którem stwierdził m. In., 
że „rozstrzygniecie sprawy Kłajpedy 
kładzie kres politycznym pretensjom 
Polski" i dodał, co następuje ^Decyzja 

kacje, jak również obecna koncentracja 
wojsk w pobliżu grasicy Polski. 

Wobec powyższego rzad Polski, 
stwierdzając swe szczere życzenia u-
trzymanla pokoju, uważa za swój obo
wiązek oświadczyć, że wszelkie usiło
wania, skierowane przeciw terytorium 
wileńskiemu, spowodują poważne konse 
kwencjo, odpowiedzialność za które iuV 
będzie mogła spaść na Polskę. 

Mając zaszczyt podać powyższe do 
wiadomości Waszej Ekscelencji, proszę 
Go, by zechciał zakomunikować niniej
sze konferencji ambasadorów. 

Zechce pan premier przyjąć zapew* 
nlenia mego wysokiego szacunku. 

(—) Maurycy Zamojski*'. 

ANEKS DO NOTY POLSKIEJ. 
Warsz, koresp. „Republiki" telefonuje s 
Szczegóły aneksu do noty w sprawie 

Kłajpedy, które dotychczas nie zostały 
ogłoszone, przedstawi p, Zamoyski na 
poaicdzialkowem posiedzeniu sejmowe}1 

komisji zagranicznej, 

WŁOCHY I FRANCJA POPIERAJĄ 
STANOWISKO POLSKL 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Rzym, 5 kwietnia. 
Londyński korespondent „Mcssagero" 

donosi, że w Londynie panuje przekona
nie, że w sprawie Kłajpedy Włochy i Fron 
cia popierać będą ze względów handlo-

w sprawie Kłajpedy po leca jąc stosu- j w -6stanowisko Polski wbrew stanowi 
nek L i twy nic tylko z mocarstwami en- 1 

tenty, lecz także i z Niemcami i Rosją, 
ułatwiła jeszcze walkę o oswobodzenie 
prowincji litewskich. okupowanych 
przez Polskę. W ten sposób Litwa bę
dzie miała do rozstrzygnięcia jedną tyl 
ko sprawę — sprawę Wilna. 

Oświadczenie p. Galwanauskasa nlo 
wymaga komentarzy. Stwierdza ono. że 
rząd litewski, który uważa decyzje ge
newską z 15 marca, jako swojo zwycię
stwo, widzi w niej jeszcze zachętę ido 
trwania na sweni wrpgiem w stosunku 
do Polski stanowisku, do dalszych pro
wokacji w celu zawladnieoh terytorium 
wileiiskicm, które decyzją głównych nio 
carstw sprzymierzonych z dnia 15 mar
ca 1923 roku zostało w formie ostaće-
pzrul uznane z:: nąbźąee do PćIskL 

W teu sposób ^umacza sie PłOwo-

skn Anglji, bronionemu przet lorda Par-
moore. 

„Mcssagero" twierdzi,, że sytuacja ta 
wymaga interwencji rady ambasadorów, 
choć Anglja zdecydowaną jest podtrzymy 
wać nadal punkt widzenia komitetu Da-
vcsa. 

USTĘPSTWO ANGLJI. 
Specjalna służba '.clcgrniicznn „Republiki" 

Kowno, 5 kwietnia. 
Litewskie ministerstwo spraw zagrani 

czr.ych olrzymnlo zr.wiadomicnie, że rząd 
angielski zgodził się na ponowne rozpa
trzenie sprawy Kłajpedy jedynie ze stronj 
formalnej. 

Treść konwencji ma pozostać ta sama. 



Str. 4. R C P U B U I I C A ' 

Świat przez amerykańskie okulary. 
Zwycięski pochód yankesów przez zgrzybiałą Europę. 

Wraz z wzrostem kursu dolara coraz 
większe falangi amerykan zalewają 
świat w poszukiwaniu.... Ameryki i sie
bie. Znałem gentlemamai w Bostonie, któ-

> ry objechał tirzy razy świat dookoła Ł ja 
ko jedyne pamiątki1 zachowaj własne 
swe forografje: pod palmami Imdji pod 
sfinksami Egiptu, u murów świątyni'ja 
pońskSej, na kanałach Wenecji. Grał w 
rokera- przejeżdżając obok śnieżystych 
HimaJajów, pił whisky w pomarańczo
wych gajach Sycyli i, palił fajkę z tyta
nitem „heavy cut" wśród tulipanowych 
pól Holandii'. 

s Amerykanom — świetny kupiec, ener
giczny przemysłowitec, pracowity urzęd 
nfk w podróży jest największym próż
niakiem i leniuchem. Dojeżdża tylko tam, 
,?dzie można przebyć luksusowym pocią 
giem luib statkiem. Podróżuje, by pobić 
rekord przebytycli kilometrów, a w każ 
dej podróży doświadcza tylko wytrzy
małości organizmu swego 8 własnych rm 
chunków w bankach. I mierząc ziemia 
od Alaski do Melboirra myśli spokojnie: 
„Jakże mały jesiJ świat! Tylko Stany 
Zjednoczone są wielkie-". W czasie kie
dy tak myśfeł, dolaT kosztował blisko 
dwa ruble i blisko pięć manek! niemiec
kich.. Polskich tnie było jeszcze wcale... 

Dziiś śwdat stał się jeszcze mniejszy, 
Stany Zjednoczone jeszcze większe. Lu
dy Europy umówiły się jakgdyby, by n-
czyufflć Amerykę arbitrem ponad wszyst-
kiemi. Stało się w roku 1924 według 
starej ery, a w roku 148 od iiarodzenaa 
Stanów Zjednoczonych. Druga data od
noś": się do tych, Ikftórzy dostarczają nam 
środków do życia, pierwszą mierzą czas 
d którym Ameryka rzuca dtałfM. Ab Urbe 

go, że zaszczycał ich swą przyjaźnią 
sam Waszyngton. 
Za czasów Króla Słońca Anglja uważa

na była w Paryżu za kraj barbarzyńst
wa Dopiero za Ludwika 15, gdy Yoltaire 
powrócił z Londynu z rękopisem swych 
słynnych „Listów z podróży'', a równo
cześnie zjawił się Benjamin Franklin, Pa 
ryż wpadł w szał anglosaski: krótka faj 
ka i wyścigi konne, szerokie spodnie, taj 
ne stowarzyszenia, kluby i doktryny 
konstytucyjne. Większość nauk 18 stale 
cia, które w świecie uważane są za zdo
bycz ducha francuskiego, jest pochodze
nia angielskiego. Vortaire, Rousseau, 
Montesquien ida w kąt. Sceptycyzm, 

sentualizm, deizim, ateizm, materializm, 
prawa człowieka, powrót do natury 
teorje te winny być nazwane od imion 
„freetlr:nker'''ów angielskich, anglosas
kich, prawie amerykańskich, od których 
francuzi „pożyczyli ' ' naukę. Montesqu 
ien zabalsamował angielską konstytuc
ję dla Europy, ja/k Bizancjum zabalsa 
mowało do powszechnego użytku sto-
re rzymskie prawo. 

To co w Anglji było praktyką, sta 
ło się w całym świecie z wyjątkiem A-
meryki — teorja. Co dla Anglji było re
zultatem — dla świata stało się punktem 
wyjścia. Każda' państwo na świecie ma 
jakieś „problematy konstytucyjnie'1 — 

XXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX XXX 

Twarz z za kurtyny. 
TRYUMF MAKSA REINHARDA W 

WIEDNIU. 
W pierwszym dniu kwietnia nastąpi 

ło inauguracyjne otwarcie nowego te
atru w Wiedniu pod osobistym kierum 
kiem genialnego reżysera niemieckiego, 
Maksa Reinharda. 

Nai premierę wybrano sztukę Karola 
Goldonitego p.t „Sługa dwóch panów". 

Cały świat literacko-artystyezny 
żywo interesował się premierą, która 
przybrała charakter uroczystej aka 
demji i jak wszyscy Iktrytycy teatralni 
zgodnie stwierdzaiją tryumf Reinharda 
jest zupełnie zasłużony. 

Karci Goldoni znany jest publicznoś 
ci niemieckiej z dawnych jeszcze cza 
sów, gdy wystawiano jego sztuki w 
starym „Bungthieater". Od roku 1776 do 
1901 wystawiono trzynaście sztuk tego 
autora, przyczem „Sługa dwóch panów 
zyskał największą popularność i powita 
rżano tę sztukę 45 razy. 

W nowej inscenizacji Reinharda 
«Midlta._ Dziwne jest tyldo jeszcze, że j sztuka Góldonfego zmieniła zasadniczy 
wolno dfcfj§ enropejcssytóoni wyrażać o 
Ameryce swe sądy, Jdtedy w ciągu krót
kich 148 la* istnfoma dała ona światu: 
'drapacze nieba o 36 piętrach, buty o ok
rągłych końcach, kinematograf, trusty, 
czternaście punktów Wilsona, gumę do 
Kacia, waezcfie, zwycięstwo nad1 NJem-
zm± 

Wszysflde łte wyjątkowe daty amery 
tarnin wymararła przez nos — „najlepszą 
angielską wymową" — zapewnSe tak 
mówfi Shakespeare—wszystko „the big 
test ta fhe warM" . 

Prócz tego fcsfeiSeje Jeszcze plodbbno 
t a śwłecSe kuftura Wschodu f Zachodu, 
greczyaua l ewanfeMJai, Rzym i German 
ja, istnieje jakaś sztuka f wiedza, ffflózof-
Ja I refcgja. Ale to śą rzeczy stare f mle-
aktutatee. ByOśmy niewolnicami pod; ba
tem WShehra I I , cesatrza Europy- Dopie
ro generał amerykański Pershing zerwał 
kajdany I powołał nas do wolności I dał 
nam buty z amerykańskich sfock'ów, 
mleko skondensowane I białą mąkę. Po 
wStardśmy za to błogosławić, zjadając te 
dary Boga i Ameryki, Krzysztofa Kolum 
ba, pierwszego „bfg American'' który... 
uczynili — wiadomo co... 

ta 
Amerykanin w automobilu, jak 'dawne 

bós'Cwo w wozie niebiańskim przejeżdża 
irzez starą historję Europy z szybkością 
sta kilometrów na g;odżlmę... Czy amery
kanie sami nie są historją dnia wczoraj
szego i dzisiejszego? Demokracja dzi
siejsza stanęła na czele świata od cza
sów rewolucji amerykańskiej. Nie, jak 
się błędnie naucza od r. 1789 (rewolucja 
francuska), ale od r. 1775 (rewolucja ame 
rykańska) Nie .Deklaracja praw człowie 
ka; i obywatela'', ale „Deklaracja niepod
ległości — Declaratiou of Independen-. 
ce". Zdobycze rewolucji francuskiej po
chodzą z Ameryki, tak jak np.: kartofle, 
a przywieźli je do Europy Rachambeau i 
Lafayette, znani, zresztą, w historii z te 

ton i stylizację, przez co jednak zyska 
la tempo spółczesnego życia i jest w i er 
nym odzwiierciedlenieni nastrojów, mur 
tających obecne społeczeństwo. 

Przed przedsttlawieniem jeden z arty 
stów wygłosił świetny prolog pióra zna 
komitogo pisarza niemieckiego Hugona 
v. Hofmannstahla. L. U. 

„BLANCHE CALINE'* — 
Komedja w trzech aktach Piotra Fron-

daie w „Burgtheater". 
Andrzej Merrier, artysta — malarz, 

jest leMkomysłnym chłopcem i uważa, 
że lekkomyślność jest bardzo w życiu 
•potrzebna. 

Od trzech lat mieszka z piękną 
Blanchitą, która) nie zna się na kompli
kacjach życiowych i gotowa jest oddać 
się każdemu mężczyźnie zaopatrzone
mu w elegancki krawat i glace rękawi
czki. 

Ponieważ Andrzej jest człowiekiem 
lekkomyślnym, pozwala swej kochance 
flirtować przez t rzy miesiące z kolegą 
swym, Laforotem, który był bardzo sen 
tytmentalny i pisał wiersze. 

Laforet mieszkał w hotetu razem z 
Blanchitą, ale, nie bójcie się, . w od-
dzielnycli sypialniach. Ostatecznie nie 
każdy komediopisarz francuski może 
sie zdobyć na taką oryginalność. 

Laforet kocha Blanchitę bez wza
jemności. , 

Nie pożąda jej ciałai — miłość jego 
jest mawskroś platoniczna, chce tylko 
uszczęśliwić swą ukochaną! 

Tymczasem Andrzej zabiera się 'do 
rzeczy odrazu i Laforet zostaje na ko
szu. 

Na zapytanie, zwrócone poecie, 
przez jednego z jego kolegów, co za
mierza czynić, Laforet odpowiada spo
kojnie: 

— Poczekaj, poczętej, to dopiero 
pierwszy akt... 

Rzeczywiście w akcie drugim 
szczęście sprzyja Laforctowi. 

Andrzej zostaje bez środków do ży
cia i wraz z ukochaną przeżywa naj
straszniejszą nędzę. 

Laforet w tym czasie wyjeżdża z 
Paryża, — po powrocie jednak • chce 
przyjść z pomocą Blanchieie i Andrzejo 

przyrzekając, że wkrótce dorobi się 
fortuny. 

Nazajutrz Andrzej iprzynosi pienią
dze. 

Bkmchita waha się przyjąć. Podej 
rzewa coś złego. I dowiaduje sie z ust 
Andrzeja, o źródle jego dochodów. 

— Odstąpiłem swą drugą kochankę 
pewnemu fabiykantowi za 500 fr. — 
mówi spokojnie. 

Blanchitą wzdryga się. Dopiero te 
raz zrozumiała swą tragedię. Ucieka od 
Andrzeja i idzie w świat. Dokąd? Pro
szę poczekać, to dopiero drugi akt. 

Blanchitą błądzi po Paryżu. Laforet 
odwiaduje się o wszystkim i przyftar 
nia do siebie grzesznicę. 

W chwili, gdy Laforet z Blanchitą 
spędzają słodkie sam — na — sam w 
zacisznym pokoiku, wpada Andrzej. 

Następuje rozwiązanie. Andrzej gro 
zi samobójstwem. 

Laforet podaje mu spokojnie sześcio 
strzałowy rewolwer. 

Andrzej wacha się chwilę i ciska, re 
wolwer na ziemię, poczem szybko wy 
chodzi za drzwi, by.więcej już nie wró 
cić. 

Dzięki Bogu, że tak się stało, bo 
trzeci akt już się kończył. 

O sztuce Piotra Frondaie nic nie 
można 'napisać, prócz tych kilku epizo 
dów. które same mówią za siebie. 

R. Kola. 

OPE-

wŁ który, .odrzuca jego propozycje, śmiechu. 

„CLO —CLO" NAJNOWSZA 
RETKA WIEDEŃSKA. 

Najnowsza operetka Fenbacha „Clo 
— do ' ' z muzyką Franciszka! Lcliara 
święci obecnie tryumf w. wiedeńskim 
„Burgtheater''. 

Zabawna treść r melodyjne kompo 
zycje muzyczne czynią z tej operetki 
nowy szlagier europejski. 

SZTUKA ARCYBASZEWA , 

WIENER BUHNE". 
Teatr „Neue WieneT Buhne'' — w y 

stawił ostatnio prcmjerę sztuki A rcy 
baszewa p.t. „Kampf der Geschlechter' 

Wielki dramaturg rosyjski z właści
wą swemu talentowi iprawdą psycho
logiczną, stworzył doslklonały typ czło
wieka, walczącego z absurdem nowo
żytnego świata. 

Krytyka przyjęła nową sztukę Arcy 
baszewa omail nie entuzjastycznie. 

„PIĘKNA HELENA" W SZLAFROKU. 
Na przedstawienia pastorów wszel

kich wyznań, rada miasta Chicago ut
worzyła specjalną komisję moralności 

do pilnowania aby artystki występujące 
na scenach nie nadużywały swobody 
kostiumów. 

Dyrektor wędrownej trupy operet
kowej Stander zastosował się do świe
żo wydanych obostrzeń w sposób który 
jego „Pięknej Helenie'' uczynił rekla
mę i powodzenie. Jego Helena, jej towa 
rzyszki oraz chórzystki występują 

przystrojone w szlafroki, szaliki na szy 
jacli i w wysokie filcowe • papucie. To 
nie przeszkadza iż „na wypadek potrze 
by' ' przesadne wycięcia z boku szlafro 
ków ukazują widzom kształty aktorek 
aż (ponad zwykłą normę. Widzowie wo 
bec podobnego pojmowania przepisów 
komisji moralności pokładają się ze 

Ameryka i Anglja — nigdy. Tylko w An
glji i Ameryce jest harmonia między o-
bywatelem a państwem, ponieważ tam 
swobody obywatela i prawa państwa 
rosły i rozwijały się jednocześnie, jako 
wzajemne funkcje. 

* * 
Po wojnie , jaśnieje jutrzenka nowej 

przyszłości. Narody Europy widzą ją 
pod kątem swej narodowości. Amery
kanie pod kątem amerykańskim, całe
go swego kontynentu. Z ułamków krwi 
angielskiej, szkockiej, irlandzkiej, sło
wiańskiej, hiszpańskiej, włoskiej, ży
dowskiej, skandynawskiej, germań

skiej, węgierskiej urodziła się nowa 
nacja — amerykańska. Cóż jej stara 
matka — Europa? Posiada ona własne 
swe zadania i cele: doktrynę Moniroe, 
opanowanie oceanu Spokojnego i kana 
tu Panamskiego, wojnę z żółtą rasą. Eu 
ropa jest już tylko zbiomii^em kłóttni. i 
walk, nad którym Ameryka panuje 
siłą ddiara i surowca. Wojna zdziałała 
wiele dla Ameryki: upokorzyła i znisz
czyła Stary Świat. Ameryka ofiarowa 
ła na ten cel 50.000 zabitych swych żoł 
nierzy. Jak na busines — to wcale nież 
le... Opłacało się. 

** 
* Jiak pięknie jest być amerykanlnem... 

Tylko nieco zbyt liatwo. Wyemigruję 
tam i basta! Powietrze wolnych Sta
nów mię owionie i włoży nri na twarz, 
europejską twarz — taką amerykańską 
maskę, po której pozna się każdego o-
bywatela Kraju Surowców i Dolara. 
Na twarzach ich czyta się nieodmien
nie: „Róbcie tak, jak i my. Czc"mu nie 
robicie, jak my?' ' Tak, jak właśnie po
wiedział amerykanin, wskakując do 
własnego automobilu żebrakowi, pro
szącemu o diatek: . „Idźcie i pracujcie. 
Ja pracowałem 10 godzin dziennie". 

Robić to i tak, jak oni! A więc w 
pierwszym rzędzie nnisitny nauczyć się 
pluć, jak amerykanie .ma odległość 
dziesięciu kroków ponad głową inter
lokutora... Pluć na starą ziemię... Eu
ropy, krwawą i przesiąkła potem kul
tury tlrzech tysięcy lat. 

Amerykanin pluje na świat. U sie
bie w domu szanuje Amerykę, . siebie, 
swój business i zysk. Posiada pozatym 
jeden tylko ideał narodowy — kobie
tę. Kobieto jest w Ameryce bóstwem. 
Przeciętni „ludzie interesu'', woły ro
bocze mają wysoki kult dla kobiet, któ 
rych jest znacznie mniej, niż mężczyzn. 
„American girl ' ' jest panią stworzenia. 
Narody, które zbudowały filozofję i re
ligie, nauki i sztuki, narody, które wie
dzą, do jakich wyżyn doprowadzić 

może rozum ludziki, szanowały kobie
ty, nie płaszcząc się przed niemi. Ko
biety przeszły przez • historję nieomal 
bez śladu. W filozofji, naprzykład, po
został ślad po jednei tylko — żonie 
Sokratesai — Ksantypie, która zatruwa 
la mędrcowi życie.. Pozatym?... Któż 
wie, kto rodził Platona, gdzie podzia
ły się siostry św. Tomasza z Akwinu, 
kto był żoną Newtona; a kto Beetho-
veniai?... , 

Mówimy o Beethovenie, o muzyce. 
Ameryka też chce mieć swą własną mu 
zykę — „the biggest im the worki": — 
największą w świecie. .Oto „Consolida
ted Musie Company'' w Chicago wyz
naczyło ptremję 100.000 dolarów dla te 
go, kto potrafi bez przerwy grać na for 
tepianie w ciągu „stu godzin1'. 

Baczność! Nowy „Beethoven" jest 
już na horyzoncie. 

' ' Rz. 
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Kapelusze wiosenne 
Kafcłelusz doby obecnej stanowi 

wdzięczne dopełnienie modnego stroju 
l gra niepoślednia, jolę w dzldzimie dam 
skiej toalety. 

Złośliwe języki łacniej nam wybacza 
gorzej uszytą sykinię niż brzydki lub 
niegustowny kapelusz, ma nim wiec sku 
pic się winna cała nasza uwaga i troska 
o przyzwoity wygląd. 

Tak jak cała figura niewieścia ostat 
alej doby. jest gibka, smukła i wazka, 
tak i główka modnej damy powinna 
być mała i kształtna aby tworzyła bar 
tnonję z (postacią pięknej pani. 

Stąd wszystkie większe magazyny 
paryskiie, jak słynny Mimoso lub Mar-
guerite lansują przeważnie małe kape
lusze. 

Kapelusz taki zręcznie przylega d» 
główki, obejmuje ją ściśle i bądź zasła
nia uszy, opadając na twarz, bądź też z 
jednej strony, odwinięty iest w formie 
klapy. 

Ponadto niewielkie, przeważnie pła 
skie, główka dość wysoka, zależna) jed
nak od rodzaju danego kapelusza przy 
sportowych ze skóry główka przeważ
nie wyższa. Matcrja na kapelusze wio
senne (dem! saison) przeróżne: pannę, 
mora, crepe' de chine, brokat, feutre, 
wełna, duvctrna. 

Modne są turbany i Ocaski przeważ
nie z czatqej wełory, zakończone podłuż 
na szpilką z czarnego onylksu, co stano
wił bardzo efektowną ozdobę. 

Niektóre magazyny proponują przy 
branie z koronek, ale to ma słabe wido
k i powodzenia i prawdopodobnie przyj 
mic się w sezonie letnim dopiero 

1. Kapelusz Córmy dzwonka z czarnej 
mory, klamra z omyksu, fantazja z cie-

. , niutkiego sznureczka. 

,.- Fantazje z piór bardzo ozdabiają 
kapelusze wiosenne, najczęściej jednak 
do przybrania używana jest wstążka, 
opasująca główkę wokoło, spięta z le
wej strony i zakończona fantazyjną ko
kardą. 

Wstążka króluje znowu niepodzicl-
nłe, z wstążki uszyty jest często cały 
toczek, czy też budka, tak samo zresztą 
jak i przy sukniach wstążka era rolę 
niepoślednią, r*" 

2. Toczek z brpkafu srebrzystego, głó
wka z „pane"' 

Obok" wstążek modne- są klamry od 
kkztałtów prostych do- najbardziej fan
tazyjnych. Modny jest kryształ bądź 
to w kształcie klamry, bądź też efektów 
nych guzów zwłaszcza przy ciemnych 
kapeluszach. 

Eleganckie,-dużo kapelusze przybie
ra się krosami bogato upięremi z przo
du głowy w kształcie djadcinu. Do wie
czorowych toalet nadaje się wstążka ze 
srebrzystego. brokatu, ' ujmująca ' cias
no głowę tuż nad czołem i opadająca ma 
uszy, jak fryzura egipska. Do tego odpo 

więdnie są stylowe kolezyM, tworzące 
całość z upięciem głowy. 

Motywy egipskie są naogół bardzo 
modne w bieżącym sezonie. Stamowią 
one przybranie do kapeluszy wiosen
nych, zarówno jedwabnych lub z ipteSB 
jakoteż z mory lub duvetiny. 

Powszechnie przyjęte są kolorowe 
hafty na kapeluszach włóczką lub jed-
wiaibiem i aplikacją ze skóry, niezwykle 
efektowne pr-zy ciemnych kolorach. 

3. Kapelusz sportowy ze skóry, ozdo
biony barwne ml skórzanemi aplikacjami 

Kapelusz sportowy ze skóry nic 
Ipirzicstał być modny. Jest oh bardzo pra 
ktyczny, nadaje sie do podróży i nasze 
panie chętnie doń wracają. Nie należy 
jcdnalk) takiego skórzanego kapelusza 
niczem ozdabiać, skóra I takież przybra 
nic zupełnie wystarczą. 

4. Kapelusz fortńy dzwonka, po oby
dwu bokach którego Przypięte są fan

tazje ze strusich piór. 

j Zwotemniczkii beretu niech się 
cieszy, gdyż wiosenna moda uwzględni 
fa1 beret, przedłużając na czas jafktiś jego 
istnienie. Przy krótko ściętych wło
sach beret bardzo zręcznie t ładnie się 
(prezentuje. 

nadając twarzy pewien •tajemniczy, nie 
ofKlneślfony czar. 

W Turcji kobiety, odsłaniając oczy, 
zakrywają doliną część twarze, moda 
euro pęjsKai odwrotu ic. 

6. Mały kapelusz ozdobiony płaską ko
kardą } bardzo modną obecnie króciut

ką woalką. 

Oczywiście nie jest to obowiązfu-
iące. JeślJ która z pań ma piękne, błysz 
czące oczy i cudnie zarysowane brwi, 
niech ich zazdrośnie nie ukrywa przed 
światem, lecz niech tpozwołi cieszyć się 
ich pięknem. 

Firaneczki u kapeluszy mogą wów
czas nosić panie, które natura obdarzy
ła mniej pięknem! oczyma, lecz cleka-
wym podbródkiem, rasowym noskiem 
lub białemi ząbkami 

Mit 

ODEONm 
Dla rodziców, którym dzieci j 

dorastają, NAUKA! ! ! 
Dla dojrzewającej młodzieży 

PRZESTROGA! U 

16 
s i ę 

5. Kapelusz z ważkich tasiemek jedwab
nych, ozdob»any szerokim pasem z 

„yelours chiffon*'. 

\j Bieżący sczom mód przyniósł w 
dzidzfnfie kapeluszy jeszcze jedną no
wość, klóra nasze panie skwapliwie 
przyjmą vi chętnie zastosują, jest to bo
wiem i ładne ^bardzo, bardzo twarzowe 
Mani tu na myśli małe woalki; opadają 
cc na oczy niby cienka,, powiewna fira
neczka. . ' • • 

Koronka taka z tiulu, gazy lub 
cliantilly przysłania gołe czoło i oczy, 

Teatr, muzyka i sztuka. 
TEATR MIEJSKL 

Dziś, t, j . w niedzielę, teatr miejski daje o 
godz. 3 po pot. po cenach zniżonych kom. ameryk, 
pisarza A. Hopwooda „Jutro pogoda" z udziałem 
pp. Pawłowskiego i Znicza. Wieczorem o godz. 
8 m. 15 „Wesele" w premjerowej obsadzie. 

W poniedziałek „Wesele", po cenach najniż
szych. 

TEATR POPULARNY. 

Dziś, w niedzielę o godz. 3.15 po poł. I o 8.15 
wiecz. cudny 1 wzruszający dramat historyczny w 
8 odsłonach „Obrona Częstochowy" z p. Ludwi
kiem Stefańskim w roli X przeora Kordeckiego i 
p. ,T. Pilarskim w roli Piotra Czarnieckiego. 

Najbliższą prcmjerą będzie litdumioaktawy 
melodramat z francuskiego „Gałganłarz", 

WARSZAWSKA OPERETKA W ŁODZI. 

Gościnne występy w teatrze „Scala" najwybit 
niejszych artystów operetki warszawskiej w prze 
ślicznej operetce w 3 aktach J. Gilberta „Dorina" 
które się odbędą w środę dn, 9 i w czwartek 10 
kwietnia r, b. budzą ogromne zainteresowanie w 
naszym mieście. Nazwiska tej miary artystów, co 
Redo, Nicrzejewski, Burska, Kaden, Winiaszkic-
wicz, Orłowski, mówią same za całość. 

DZISffiJSZY KONCERT BATTISTINIEGO. 

Dziś w niedzielę o godz. 4 po poł. w sali Fil 
harmonji wystąpi najsłynniejszy śpiewak współ
czesny, król barytonów świata Mattia Batlistini, 
klóry czarować nas będzie swym lonomcnalnym 
głosem w wykonaniu całego szeregu arji i pieśni 
Wagnera, Verdiego, Masseneta, Bellinicgo .Ros
siniego i in. Akompaniować będzie wielkiemu ar 
lyście znakomity pianista prof. Lindemann. 

HENRI MARTEAU. 

Jak się dowiadujemy, słynny skrzypek Hcnrł 
Martcau przybywa do Łodzi i w dn. 10 bra. wystą 
pi w sali Filharmonji z jednym koncertem. Znako 
mity artysta, który w tym miesiącu obchodzi 40-
lecic swej działalności na niwie muzycznej, wy
brał na program w Łodzi, oprócz utworów Bacha 
Mozarta, Lalo, Vieuxtemps'a, swoją najnowszą 
kompozycję a mianowicie tercet op, 32 na skrzyp 
ce, flet i altówkę. 

ŁÓDZKA ORKIESRA TFILHARMONICZNA. 

Dziś o godz. 12 odbędzie się 27-my poranek 
symfoniczny, pod dyrekcją Bron. Szulca. W pro 
gramie: Przegląd najpiękniejszych operetek, od 
klasycznych do współczesnych (Bajadcra, Żółty 
kaftan, Frasąuila i i.) Koncert ten wzbudził, zwla 
szcza śród zwolenników lżejszej muzyki wielkie 
zainteresowanie. 

We wtorek dn. 8 bm. — 28-my wielki kon
cert abonamentowy pod dyr. Emila Młynarskiego 
i z udziałem świetnej śpiewaczki Heleny Zboiń-
skicj - Ruszkowskiej. W programie: Beethovona 
7 syinf., „Ah, pcrfńio", R.ipsodja Litewska Karlo 
włcza i „Śmierć Izoldy" Wagnera. 

WIOSNY 
Wielki dramat sens. erotycz

ny w 6 aktach według 

„Tragedji Dziecięcej" 
Fr. Wedekinda. 2439 

Początek przedstawień o 5-eJ 
w soboty I niedziele o 3-ej. 

Odeon. 

Przebudzenie się 
wiosny. 

Jeden z niemieckich reżyserów f i l 
mowych pokusił się o sfilmowanie zna
nego dramatu Franka Wedekinda „Prze 
budzenie się wiosny'1. Próba powiodła 
się doskonale. Podkreślić trzeba, iż nie
łatwo było przerobić na ekran dramat 
estyczny o pokładzie psychologicznym 
Reżyser uwypuklił konflikt erotyczny 
— przebudzenie się zmysłów — w pso-
sób niezmiernie dyskretny i wysoce ar
tystyczny. Kinematograf święci jeszcze 
o jeden triumf więcej. 

„Przebudzenie .się wiosny'' otrzyma
ło oprawę inscenizacyjną godną swej 
wartości. Wykonawcy dają \ koncert 
gry. Film nieprędko zejdzie z ekranu. 

POPIS UCZENIC PROF. HALPERNA. 
W niedzielę, d. 13 kwietn ia o godz. 6 

w sali towarzystwa miłośników muzyki 
odbędzie się koncert uczniów i uczenie 
wyższego kursu gry fortepianowej profe
sora Hałperna. 

WIELKI WIECZÓR ARTYSTYCZNY; 

Dziś, dn. 6 kwietnia odbędzie się w salt Fil
harmonji przy ul. Dzielnej wieczór artystyczny. • 
Występują: pp, Stroóska, Talarico, Jarkowska, 
Pańska, Skonieczny, Znicz, Mroziński. 

STAŁA WYSTAWA SZTUKI. 

Otwarcie siniej wystawy sztuki odbędzie się 
wc wtprek dn, 8 bm. o godz. 12 w domu przy uli. 
cy Piotrkowskiej Nr. 53, I piętro. 

Pierwszą wystawę pod egidą wydz. knlt.« 
ośw. m. Łodzi obesłali wybitni warszawscy ar
tyści, a mian. w dziale malarskim: W. Borow
ski, M. Dobrodzicki, W. Majewski, J. Kotowski 
W. Puffke, Z. Stankiewiczówna, prof. E. Troja* 
nowski oraz 18 prac W. Żnboklickiej. 

W dziale rzeiby: A. Głowiński, W. Jakubów 
ski 1 S. Ostrowski. W dziale graficznym J. Mann, 
L Skoczylas, Z. Stankiewiczówna, Fr. Siedlecki 
i J. Tom. 

Dział zdobnictwa obesłała wytwórnia arty. 
slyczna „Kilim Polski". 

Wśród wystawionych dzieł sztoki, stanowią, 
cych bogatą oraz interesującą artystyczną, całość 
znajdują się nigdzie dotąd nic wystawione projek 
ty wykonywanej obecnie monety państwowej, wg, 
pomysłu . W. Jastrzębowskiego. 

JAK TWARZ KŁAMIE? 

W środę dn. 9 bm. wygłosi nader ciekawy od 
czyt jeden z najwybitniejszych publicystów 
współczesnych, świetny prelegent Leo Belmont 
znany publiczności łódzkiej ze swego meziównu 
ńfcgo daru słowa. Leo Belmont mówić będzie n 
twarzy która kłamie, o mimice w teatrze i kinie 
o najrozmaitszych różnicach wyrazu uczuć u lu
dzi i zwierząt, o ruchach twarzy i postaci, o mi
mice, u artystów. Twórcze zagadnienie gestu i w^ 
razu twarzy znajdzie w p. Leo Belmoncie świet
nego interpretatora. 
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19 WeseSe"- Jako d r a m a t aktualny, 
Wrażenia laika. 

Ja najmocniej panów krytyków i re 
ccnzenłów teatralnych przepraszam — 
jestem zwykłym widzem, jednym „z 
publiczności''*, którego niewiadomo co, 
pociągnęło do teatru: na „Wesele' 1! 

Widziałem to już ze sto razy. Czy
tałem o tem mnóstwo. Pisałem nawet 
ćwiczenia szkolne i obrywałem „lufy".. 

Poszedłem — znudzony i zmęczony 
— w przekonaniu, że usnę w fotelu na 
widowni, ukołysany ta starą znaną me
lodią wiejska., „cichą, leniwą, w omdle
niu, pociągającą serce i usypiającą du
szę''. 

Zresztą pamiętałem, co o „Weselu'* 
mówi? i pisał znakomity Boy. Znałem 
już całą zakulisową historję powstania 
tego arcydzieła i nic zdawało się nie 

• mogło mnie zaciekawić. 
Aż naraz słyszę: dziwnie jakoś moc 

no akcentowane, rzucone z wezwaniem 
na widownię, ze szczerym drżeniem i 
wiarą w głosie:, 

„Takj mi1 się snuje dramat — 
groźny, szumny, posuwisty, 
jak polonez gdzieś z kazamat 
jęk, i zgrzyt, i wichrów świsty". 

To Poeta mówi z gospodarzem. 
Ale jakoś dziwnie śmiało brzmią te 

słowa — nie jak o jakim widmie lub 
marzeniu, lecz jakby wprost pokazać 
chciał, palcem wytknąć; dlatego połyka 

— słowa, że to „wszystko bajka wierut
na'* i z naciskiem, jak o osobie całkiem 
konkretnej, żyjącej mówi: 

„Wyraźnie mi się w oczy wciska, 
zbroją świeci, zbroją łyska, 
postać dawna, coraz blizka; 
dawny ryceTz w pełnej zbroi, 

co niczego się nie lęka, 
. chyba widma zbrodni swojej, 

a serce mu z bólu pęka, 
a on, z łakiem sercem w zbroi, 
zaklęty u źródła stoi 
i do mętów studni; patrzy, 
i przegląda się we studni. 
A gdy wody czerpnie ręka, 
to mu woda sie zabrudzi. 
A pragnienie zdroju — męka, 
więc mętów czerpa ze studni; 
u źródła, jakby zaklęty* 
taki jakiś polski święty". 

Już dalej nie słuchałem, gdyż Poeta 
wyczarował rzeczywiście posłać cał

kiem współczesną, realną, J na Nią, mia 
lem wrażenie, wręcz wskazywał. 

Zacząłem snuć dalej, przenosząc ca
łą akcję „Wesela" na tło teraźniejszości 
naszej. 

Toć — istotnie — takim1 rycerzem 
dramatycznym jest w mniemaniu ol
brzymiej części społeczeństwa polskie
go szczególnie tego młodiego i roman
tyzmem przesiąkniętego, — marszałek 
Piłsudski!!... 

To są — genflałne wfoje Wyspiańskie 
go: te Ipostacle, tak samo dobrze nale
żące do przeszłości, jak t teraźniejszoś-
CŁ 

_My jesteśmy, jak przeklęci!, 
z.e nas mara. dziwo nęci. 

Wytwór tęsknej wyobraźni!, , 
serce bierze, zmysły drażni; 
że nam oczy zaszły mgłami; 

pieścimy się jeno snami, 
a to, co tu nas otacza, 
zdolność naszą przeinacza: 
W oczach naszych chłop urasta, 
do potęgi króla Piasta-'' 

Uważniej słucham i wydaje mi się, 
że jestem na aktualnej rewii neolitycz
nej, 

Tak jest! 
Boy opowiedział nam, jakich ludzi 

zc swego otoczenia, z pośród swoich 
znajomych, Wyspiański odtworzył w 

„Weselu- ' 
Ale m y jeszcze i innych dobrych' zna

jomych tu "spotykajmy i poznajemy 
Któż ten Upiór? Śzela? Nie! 

„Dajcie, bracia, kubeł wody, 
rece myć, gębę myć. 
suMnie prać — nie będzie znnć; 
Chce mi się tu na weselu 
żyć, hulać, pić 
jeno ta pliania na czole...*' 

Cały we krwi, łysa głowa... wygo
lona twarz — „męczennika" — Eligiu
sza Niewiadomskiego 

To upiór całkiem młody — naszej 
najświeższej rzeczywistości1!... 

A oto — starze,c, siwa broda — 
Pan — Dziad, „Dziadek*1 z lirą, któ

ry zapowiada, że 
„kto zwoła sejmowe stany, 
kto mai sejmie się pojawi, 
tam w stolicy — ten nas zbawi*'. 

Znana nam, dobrze znana idea leg-
jonowa, idea „czynu zbrojnego" 1 ludo. 
władztwa, która znalazła się ostatnio 
zai kratkami sądowemi! w, procesach 
Lednickiego, por. Błońskiego itp. 

A wszak ta idea stanowiła ten „zło
ty róg"! 

Złoty róg, uieoględmic powierzony 
parobkowi — o-twarzy, tak żywo przy 
pominającej rysy pewnego współczes
nego wójta, potomka „królewskiego ro 
du Piasta*', dziś, przekształconego na.... 
klub parlamentarny! 

A gdy jedyne widmo, którego, nie
stety, brak jeszcze w naszej rzeczywi
stości — Chochoł — straszydło, które 
ostrzega i gorzką prawdę mówi, wola 
do tego Piastowego chamai; 

„Tańcuj, tańcuj cała szopka" 
wydaje mi się, że cała młoda, wierząca 
romantyczna, rycerska, szlachetna i 
wolnościowa Polska zwraca się z v/y-
Tzułem do Pana Wójta: 

„.Miałeś, chamie, złoty róg. 
Miałeś, chamie, czapkę z piór: 
Ostał ci się ino sznur...*' 

No, i prócz tego: Dojlidy, fabryczki 
porcelany i papiernie 

Nie, stanowczo „Wesele" jest jesz
cze bardzo a bardzo aktualne! 

Ad. 

(izraelitka) z dobremt*świadectwami 
do trojga dzieci POSZUKIWANA 
Oterly do .Republiki" sub. „Adczet*.2406 

BENEDYKT HERTZ. 

Mówi się jeszcze? 
.— W tej chwili, Lulu... Jesteś jeszcze 

przy aparacie?... Poczekaj, żebym tylko 
nie zapomniał... tego, co najważniejsze... 

— To, co najważniejsze, LU&, mówi się 
zwykłe na końcu, jak przy odejściu po
ciągu... 

— Kobiety nawet gdy się już rozeszły 
— stoją jeszcze dwie godziny i rozma
wiają... / 

— Lulu, zdaje się, że ktoś się dołączył... 
— Więc mów pjrędzejl 
— Czy to panna Liii?... Pani mi po

zwoli pomówić ze sobą!... 
— Przepraszam bardzo!.., Z koleżan

ką pierw zaczęłam rozmowę! 
— To jeszcze nie jest usprawiedliwie

niem... Zresztą nie ma pani na to żadnych 
dowodów... 

— Kto pan jest wogóle?,.. Niech się 
pan zdemaskuje... Karnawał już dawno 
minął! 

— Ależ proszę bardzo, moje nazwi
sko... • 

— Hallo!.,. Lulu, zrozumiałaś jak on 
się nazywa, 

— Nie... On uciekł... Więc coś ty mi 
chciała powiedzieć?... 

— Ach, tak... Więc zaraz.,, co ja ci 
chciałam powiedzieć?.,. Uciekło mi z 
(Słowy.,. i 

— Napewno chciałaś mi powiedzieć 
kłamstwo... 

— Może sobie przypomnę,,. Ach, tak, 
słuchaj — od jutra mam zamiar parado
wać po mieście w męskim stroju... 

— Rzecz gustu, 
— Jako piccolo — to podobno naj

modniejsze,.; 
— Mianowicie?.,. 
— Włosy' krótko ścięte,.. Z boku 

loczki ułożone w ten sposób, że nie widać 
ściętych włosów... 

— Sądzisz, że będzie tak ładnie? 
— Wszyscy tak robią. 
— Osobiście, wolę nadal uchodzić za 

kobietę. 
— W Paryżu znają pięć sposobów mę

skich fryzur dla kobiety,,, 
— Chciałabym mieć zmartwienie Pa-

ryżan... 
— Ładne jest również uczesanie a la 

Jcanne d'Arc. 
— A paznokcie malujesz już sobie?.. 
— O to mniejsza... Shaw zwraca na 

to bardzo mało uwagi. 
— Cóż to ma wspólnego z Bernardem 

Shaw'em?., 
— Nie byłaś" na jego ostatniej sztuce 

,.Dziewica Orleańska". 
— Zdaje się, że to Szyler napisał.. 
— Najnowszy typ tej dziewicy pocho

dzi od Shawa. ' 
— Ach, taki... Słuchaj, nie wiesz, czy 

(Z bajek Krylowa), 

Nic wiem, w jakiej tam randze, na jakim etacie, 
z racji zęba czy pazurka — 
przy Jego lwim majestacie 
pełniła służbę Wiewiórka, 
Przydawać się lwiej mości — ba! zaszczyt nielada,, 
Więc się Wiewiórka do pracy przykłada; 
zwłaszcza, że prócz zaszczytów, zyski ją czekały; 
obiecano orzechów dać jej worek cały. 
Obiecanka cacanka. Dzień po dniu upływa, 
a nasza pracownica z głodu ledwo żywa. 
Widzi, jak inne skaczą wesoło po lesie, 
a ona 
cięgle wzywana 
przed oblicze pana, 
to na posyłki pędzona — 
czasu nie ma na obiad, choć mocno jeść chce się 
I tak w zaszczytnej służbie, chwalona dla cnót, 
doczekała starości, wiecznie cierpiąc głód. 
Wreszcie postradała siły, 
usługi jej też wkońcy lwu się uprzykrzyły, 
przyszła dymisja, a nazajutrz rano 
Wiewiórce duży worek orzechów przysłano. 
Orzechy śliczne, zdrowe, lecz w tem bieda cała. 
że emerytka gryźć ich czem nie miała. 

Małżeństwa pozorne 
w Anglji. 

Władze angielskie stwierdzają wzrost 
liczby małżeństw pozornych, zapomocą 
których cudzozCemiki, przebywające w 
Anglji chcą się zabezpieczyć przed wy 
dalciiiicm z kraju. W ostatnim zwłaszcza 
czasie zdarzyło się wiele wypadków, że 
cudzoziemki. iwstodające' prawo tylko 
do chwilowego pobytu w Anglji, nabyły 
prawo obywatelstwa przez zawarcie ta 
kiego pozornego małżeństwa. Przycho
dzi im to dziś łatwo w okresie obecnego 
bezrobocia znalcść kandydata na takie 
go męża, gdy mu debrze zapłacą. Czę
sto rozchodzą się ze- sobą „małżonko
wie" już w przedpokoju urzędu, by się 
nigdy więcej nawet nic ujrzeć. Władze 
są zupełnie bezsilne wobec tego legalnie 
go obchodzenia obowiązujących ustaw. 

Obłęd masowy. 
Według doniesień „Prawdy" moskiew 

skicj, w południowej Rosji szerzy się co
raz bardziej wiara w bliski sąd ostateczny 
i koniec świata. 

Rozmaici wróżbici, wmawiając w ciem 
ny lud, iż jedynym krokiem zabezpiecze
nia się. od następstw „potępienia wiecz
nego" jest ogradzanie posiadłości łańcu
chem drewnianych krzyżów. Chłopi ruj
nują budowle i urządzają zasieki z krzy
żów. Ścinają drzewa owocowe i rozbie
rają stodoły, byleby uniknąć kary za po-
pełnione grzechy. 

Rząd bolszewicki poszukuje i wyła
wia podżegaczy do masowego obłędu re
ligijnego w przypuszczeniu, iż propagan
da ma na celu odstraszenie chłopów od 
rebót na roli przy pomocy wiezienia ich» 
w obrębie ogrodzeń krzyżowych. 

CZERWONY KRZYŻ DLA OFIAR 
POWODZI. 

W zrozumieniu konieczności przyj
ścia z pomocą ludności dotknięte]' kata
strofą powodzi, czerwony krzyż od
dział w Łodzi otwiera w miejscowych 
pismach rubrykę ofiar na rzecz powo
dzian i tą drogą zwraca się z apelem do 
społeczeństwa o składanie ofiar na 
rzecz nieszczęśliwych, Wtórym żywioł 
zabrał cale mienie. 

Sędziowie pokoju w Łodzi pierwsi 
pospieszyli z pomocą składając na po
wyższy cel mk. 187.000.000 mk. polski 
czerwony krzyż nie wątpi, iż przykład 
ten zachęci innych. 

Znając ofiarność młodzieży z tym 
samym apelem czerwony krzyż młodzie 
ży zwraca się do 'swych młodocianych 
członków, ażeby j tym razem pospie
szyli z ofiarnym swym groszem na 
rzecz nieszczęśliwych. 

Jednocześnie czerwony krzyż' zaz
nacza, iż wszelkie ofiary zostaną bezz
włocznie przesłane komitetowi ra tuniko 
we mu przy czerwonym krzyżu w War 
spawie. 

Zmiana podatku od lokali. Magistra! 
postanowił wystąpić do rady miejskiej 
z wnioskiem o uchwalenie statutu miej
skiego podatku od lokali na rok 1924. 
Wysokość stawki podatkowej ma wyno 
sić 3 proc. zasadniczego komornego z 
r. 1924, przeliczonego na franki złote 
według relacji 1 Tb . 2,66 fr. zł. Lokale 
za które wysokość czynszu w. r. 1914 
wynosiła rb. 120 i poniżei tej kwoty, 
będą od podatku zwolnione. 

przypadkowo Duse przyjedzie do Wie
dnia?... 

— Ależ, skąd?.,. Woli zostać w Ame 
ryce, w kraju dolarów i szczęścia... 

— Hans Muller, autor „Płomieni" wy
stępuje jutro z nową sztuką p. t, „We
ronika".,. Wiesz o tem? 

— Dziś w operze Faust z Małgosią, 
jutro „Weronika".. Same kobiety... 

— W dodatku Kolio pisze nową ope
retkę: „Kobieta bez pocałunku", a 
Charle zapowiada „Kobietę bez szału".. 

— Kobieta bez szalu?... Jak myślisz, 
czy on nic ma na myśli czasem prababki 
Ewy? 

— Nie mogę ci powiedzieć... Jedno 
jest pewne, że główna posłać wystąpi na 
scenie w stroju Ewy... 

— Bezwzględnie, jeśli to ma być Ewa 
trzeba ją odpowiednio udekorować, a wła 
ściwie znieść wszelkie dekoracje. 

— Chyba... Nic można przecież puścić 
Ewę na scenę w ślubnym stroju... 

— To będzie ciekawe, musimy się wy 
brać... n 

— Jak ci się podoba Lehar? 
— Już ma przeszło pięćdziesiąt lat. — 
— Ale młode serce i temperament. 
— Nic widziałaś go na premjerze 

,,Frasquily"?.,. / v ' 
— Przypominam sobie... 
— Ślicznie wyglądał... jak dzień majo

wy... 

— W Berlinie podobno operetka ta 
ma niebywałe powodzenie.,. Jadlowker 
rzucił operę i śpiewa „Frasąuitę". — 

— Słuchaj, Lii i, wiesz, co mi na myśl 
przyszło?. 

—> Słucham,., Tylko mi nie śpiewa) 
„Bananów". 

— Nie. Słuchaj) ktoś mi powiedział, że 
jestem podobna do Mary Pickford... 

i — Cóż z tego?^ 
— Chciałabym występować na filmie, 
— Przedstaw się Lubiczowi, albo Gryj 

fithowi, i 
— Może mi się poszczęści, Liii... V 
— Niedawno pewne przedsiębiorstwo 

filmowe poszukiwało kogoś do roli „ W e 
nus", — 

i — Och, jak ja bym chciała! 
— Ale, proszę ciebie, przecież miałaś 

mi coś powiedzieć, jeszcze sobie nie przy 
pomniałaś?... 

— Ach, tak,.. Słuchaj coś bardzo waż 
nego. 

— No?../; 
— Słuchaj, doskonały dowcip!,,. Pęk' 

ntesz ze śmiechu,,. 
— No, no-.,. >\ 
—Jaka jest różnica między,., między,-

poczekaj — zaraz sobie przypomnę,.., 
i— No, no, no?„. T • 

f —Tak... Już wiem,., * W * 
I m Panna ze stacji odłączającri y k 
•• v «= r Mówi się jeszcze?*. ..Tłum. JfiTlk 
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Jak p. Cabanek walczy 
o „unarodowienie" handlu. 

Zasada „swój do swego po swoje" — owe 
iztandarowe hasło „Rozwoju", towarzystwa sub
sydiowanego przez kupiectwo, które z demon
stracyjnego pscudo-pntrjotyzmu zrobito sobie ma 
ty kr arnik, przeszła już do poezji... ogłoszeniowej... 

Oto Jeden z czołowych (umieszcza on ogłoszę 
nfa na czolowcm miejscu plakatów „Rozwoju") 
członków „Rozwoju", p. Cabanek, wychwala w 
bohaterskich dytyrambach ogłoszeniowych swój 
handelek konfekcyjny... 

W poematach tych p. Cabanek mówi b. wiele 
o doskonałości I taniości swych wyrobów, tek, żc 
nawet wyrobami Jego zainteresowali sią urzędni
cy referatu walki z lichwo. 

Jsduakże „zainteresowanie" to miało bardzo 
smutne skutki dla konfekcyjno-rozwojowego oby 
watcla, bowiem okazało się, iż p. Cabanek npra 
wia lichwę w bardzo „rozwojowym" tego słowa 
znaczeniu. 

P. Cabanek oczywista, począł się tłómaczyć.. 
Agitacja na rzecz „Rozwoju" Jest b. d-^ga, a prze 
cież p. Cabanek nie może pozwolić by tylko on 
Jeden ponosił te ciężary... Byłoby to nieobywatel 
ski. gdyż uniemożliwiłoby to innym obywatelom 
spełnienie obowiązku walki z żydami... 

A poza tem p. Cabanek twierdził, że żydzi 
(od których kupuje towary) biorą od niego spe
cjalnie wysokie ceny Jako podatek anty-rozwo-
iowy... 

Więc w rezultacie... 
A rezultat by! bardzo niewesoły, bowiem 

referat walki z lichwą skazał p. Aleksandra Ca-
banka, właściciela składu z konfekcją dla obu 
płci, na 1200 złotych polskich grzywny za lichwę.. 

P. Cabanek nazajutre podwyższył ceny, wka! 
kulowawazy w nie 1200 złotych „kosztów handio 
wych". 

Fred. Beliu. 

ZMIANY PERSONALNE W SĄDOWNI 
CTWIE. 

Sędzia VI I I . oWręgu sądu pokoju p. 
Rai iprzeniesiony został do sądu okrę
gowego w Łodzi, a na miejsce Jego wy
znaczony został sędziai p. BlochA 

NA MOIM EKRANIE. 

ZEZNANIA DO PODATKU DOCHO
DOWEGO. 

W diniu 23 bm. upływa termin składa 
ni® zeznań do podatku dochodowego 
na rok 1924 przez osoby fizyczne i 
spadkiwaknjącc. b'. 

P. Wojewódzki w kolegium woje
wódzk im. Na posiełzeniu sekcji praw-
no-administracyjnej rady wojewódzkiej 
w dniu 24 marca wybrany został do 
kolegium wojewódzkiego do spraw wod 
nych w charakterze członka kolegjum, 
p. wiceprezydent inż. Wojewódzki. Dzia 
łalność (kolegjum jest oprata na zasa
dzie art! 189 ustawy wodnej z dn. 19. 
2. 1922 r. 

Zawieranie małżeństw przez osoby 
podlegające służbie wojskowej. Do 
chwili przeglądu wojskowo-lekarskie-
go nikt z popisowych nie potrzebuje ze 
zwoleń władz wojskowych na zawarcie 
związków małżeńskich. Po przeglądzie 
zaś uznani> za zdatnych (kat. A.), zali
czeni' do zapasu oraz pełniący służbę 
czynną w wojsku stałem muszą ] mieć 
zezwolenie władz wojskowych na za
warcie związku małżeńskiego. 

Nie potrzebują zezwolenie władzy 
wojskowej: 

1) Uznani przy przeglądzfe przez 
Ikioimdsję przeglądową, jako ka t : C l . 
C2 i D; 

2) Korzystający z odroczenia) wa mo 
cy art. 56 •kat B., ipar. 61, 62, 64 i 65 tym 
czasowej ustawy o powszechnym obo
wiązku służby wojskowej. 

Miejscowy urząd stanu cywilnego 
dopiero po przedstawień Pu odnośnych 

dokumentów może sporządzić akt ślu
bu. 

T. O. Z. w walce z gruźlicą. Celem 
sopopularyzowania wśród szerokich 
warstw "ludności ta. Łodzi akcji zwal
czania gróżlicy, Towarzystwo T.O.Z. 
sprowadziło film naukowo - popularny 
p. t. „ W objęciach niewidzialnego wro
ga" (Gruźlica). Film ten stanowi włas
ność t-wa, i jego staraniem wyświetla
ny zostaje we wszystkich większych 
miastach Polski. Prócz wzorowo posta
nowionej części naukowej obraz obfi
tuje w momenty wysoce dramatyczne., 
Bięlcne widoW szwajcarskie na tle któ
rych odgrywa się część akcji, słynna 
na cały świat zakłady lecznicze dla gru-
żliczo-chorych; laboratorja, w których 
wre praca odzyskania środków zwal
czania najgroźniejszego wroga ludzko
ści — wszystko defiluje przed< widzem 
pouczając go również do walki z „nie
widzialnym wrogiem". 

Z powodu przedwczesnej śmierci naszego szczerego kolegi 

B. P. 

Bircema Libermana 
z m a r ł e g o w B e r l i n i e dn ia 31-111 b. r. 

wyrażamy najgłębsze ubolewanie 
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Nie będziemy mieli w Łodzi drapaczy nieba 
choć rada miejska pozwoliła na nadbudowanie domów 

4 Na zasadzie ustawy z dn. 26 wrze
śnia 1922 roku oraz rozporządzenia mi
nisterstwa robót publicznych z dnia 21 
kwietnia 1923 roku o ulgach budowla>-
nych w miastach, — na wniosek ma
gistratu rada mieslka na ostatniem po
siedzeniu w Infu 3 bm. uchwaliła ze
zwolić na wznoszenie nowych domów 
lub nadbudowanie istniejących do wyso
kości, nieprzekraczającej półtoralkrotnej 
szerokość! ulicy. Dotychczasowe prze
pisy zezwalały tylko na wysokość do
mów równą szerokości ulicy. Uchwała 
ta obowiązywać będzie tylko na prze
ciąg bieżącego 1924 roku tytułem pró

by. Ma ona na celu pobudzenie do t& 
ehn budowlanego mieszkalnego. 

Przy tej sposobności należy przypo
mnieć postanowienie ustawy z dnia 22 
września 1922 r. (Dz. Ust. R. P. nr. 88) 
w myśl której nowowznoszone budo w le 
częścinadbudowane i przybudowane są 
zwolnione na czas 15-letni od chwih 
chociażby tylko częściowego Ich użyt
kowania, od podatków od nieruchomor 
ścr, względnie od podatfkjów budynko
wych, pobieranych na rzecz państwa 

lub samorządów; budowle te są rów-, 
rdeź wyłączone z pod dzMatnśai ustawy 
o ochranie lokatorów. 

Nowa lista wyborcza do kasy chorych. 
Utworzyły ją P. P. S. i klasowe związki zawodowe 

W lokalu O.K.R. P.P.S. odbyły się 2 
konferencje w związku z sytuacją wy
tworzoną z powodu rozpeidrwecia się 
bloku związków klasowych. W konfe
rencji brali udział przedstawiciele par
t i i PPS. i okręgowych komisji związ
ków zawodowych. 

Po dłuższych naradach doszło do 
porozumienia i uchwalono zgłosić współ 

ną listę pod nazwą ,J<omłteifi wyborczy 
do kasy chorych partjj PPS. i okręgo
wej komisji, związków zawodowych. . 

Na pierwszych miejscach figurują 
pp. Danielewicz, Puttal i <łr. Weisberg. 

Listę tę zgłoszono w referacie wy
borczym kasy chorych i otrzymała orno 
numer 19. b. 

Centralizacja warszatów miejskich. 
Na wniosek wydziału btidownictwa 
magistrat Ipostanowił zcentralizować 
przy tymże wydziale wszystkie war
sztaty miejskie, istniejące przy poszczę 
gólnych wydziałach magistratu. Jedno
cześnie praca w warsztatach będzie 
zmechanizowana, przez kupno i wtptro-
wadzenie w użycie odpowiednich ma
szyn. 

Zarządzenia te mają na celu zwięk
szanie produktywności1 warsztatów, 

j przy jednoczę snem zmniejszeniu kosz-
! tów wytwórczości. 

Pierwsza jaskółka monopolu tytoniowe
go. Z dniem 15 kwietnia nb. zostają po-
wydzielanie Sklepy tytoniowe do hur
towni rejonowych monopolowych. Z tą 
datą też_ zaczyna się faktycznie urze
czywistnienie monopolu tytoniowego. 

Posiedzenie komisji Teatralnej. W 
poniedziałef* dnia 7 bm. o godzinie 5-ej 
ipopOł. w lokalu wydziału oświaty i kail 
tury (Piramowicza 3, I p.). odbędzie się 
posiedzenie komisji teatralnej z nastę
pującym porządkiem dziennym: 1) od
czytanie protokółu,; 2) Komunikaty; 3) 
Sprawa (pirayszłego sezonu teatralnego, 

Wrogowie sanacji. 
Lombroso stworzył feorję o „urodzo

nym przestępcy". Wedle znakomitego 
psychologa włoskiego pewna lcategorja lu 
dzi jest z góry predestynowana do upra
wiania sportów,kolidujących z kodeksem 
karnym. 

Gdyby genjalny Lombroso żył w pierw 
szej połowie 20 wieku pod tą szerokością 
geograficzną, pod którą my żyjemy, prze 
konałby sic z przerażeniem, iż jego teorja 
o „urodzonym przestępcy" była niekom
pletna — opuścił mianowicie typ przestąp 
cy skarbowego. 

• • * . 

Panowie Anastazy Wylazło i Djoniirzy 
Stempelek, pierwszy magistracki urzęd
nik podatkowo-sekwestracyjny, a drugi 
tefkiż państwowy poczęli się niecierpli 
*ić\... 

...Najwyraźniej szykana! — rzekł Wy
lazło. 

...U... u!... Znam te kruczki! Umyślnie 
Craia na zwłokę!... 

Wreszcie otworzono im. 
— Nikogo niema w domuf — rzekła 

energlcznie służąca. 
— Co—o !?!... — wrzasnął Wylazło — 

nlema w domu!... Uciekli!... Tem gorzej 
dla nich!... Wszystko im sprzedam!.., 

— A gdzie jest pan Szmelson — zapy 
'ał łagodniej Stempelek. 

— Już będzie ze trzy tygodnie, kiej 
^an Szmelson razem z panią wyjechali do 

.— Do Maranu! — ryknął wściekle Wy 
i^ ło, Jak zraniony lew!... Do Maranu!. 

°dalków nie chcą płacić... skarb rujnują 
r~ a na Meran, ci wrogowie sanacji, skar 
~& I narodu forsę mają!... O, ja im poka 
*sL-

Weszli do mieszkania. Pan Szmelson 
mieszkał w pięciu wytwornic Timeblowa-
nych pokojach. 

Stempelek oburzył się serdecznie. 
— Taki bogacz, a nie zapłacił ani jed

nego podatku!,.. 
Poczęli indagować służącą. 
— Czy panienka wie — że panienki 

pan nie zapłacił podatku od psa za r. 1923 
krzyknął Wylazło. 
— Ojej!... jęknęła służąca — od psa za 

1923... Ojej!... A dyó u nas nie było ni
jakiego psa. 

— Meczeć!.., Widzę, iż panienka usi
łuje kłamać!... Panienka współdziała w 
przestępstwie skarbowem!... W przestąp 
stwie — rozumie panienka!... 

— Ojej!... jęknęła służąca. ' 
— To pachnie kryminałem!... 
— O BożeL. Co ja biedna winna!.,. 
— Następnie — ciągnął dalej Wylazło 

panienki pan nic zapłacił podatku od 
roweru za lata 1920—1924, od szyldów 
za r. 1923, od gramofonu za lata 1905— 
1924, od fortepianu za r. 1923... 

— A majątkowego wogóle nie chce 
płacić — huknął Stempelek. 

Służąca była kompletnie steroryzo-
wana. 

— A kto tu się został? Co?!... 
— Kazio... •— wybełkotała służąca ze 

łzami w oczach. 
— Kazio!... Ja tu panience dam Ka

zia!...— szalał Wylazło. — Co to za imio 
na pieszczotliwe!... Prawo nie zna żadne-
og Kazia!... Prawo zna Kazimierza Szmel 
sona!... Zrozumiano!... Niech go panienka 
zawoła!... 

— Kiedy, panie naczelniku!... 
'— Tu niema źradnego „kiedy"!... 
— Tu niema żadnego „kiedy"!... 

krzyknął Stemepelek... Zawołać go!... 
— Kiedy panie naczelniku... on nie 

przyjdzie!... 
— Co-o-o?! — wrzasnęli obaj urzęd

nicy. — Nic przyjdzie!.,. A więc stawia 

opór władzy!... Świadomie działa na szko 
dę skarbu!... 

Służąca dostała spazmów... 
— O ja biedna!... O, ja nieszczęśliwa!.. 

Za czyje grzechy!... 
— Panienka też będzie ukarana!... Pa 

nionka współdziała w przestępstwie!,., —• 
z godnością darł się Wylazło. — A może 
mi panienka powie dlaczego to ten pan 
Kazimierz Szmelson do nas nic wyjdzie. 
Co-o?l... 

— A dyć panowie!... On ma rok 1 o-
sicm miesięcy!... On leży w kołysce!... Je
szcze nie umie chodzić!,.. 

Urzędnicy zmieszali się... Ale. tylko na 
chwilę... Wylazło nigdy nie tracił przyto
mności. 

— Znam się na tych kruczkach!... Ale 
mnie nie nabiorą!... Niech panienka nas 
prowadzi do Kazimierza Szmelsona. 

Weszli do sypialni. \ 
W kołysce spało śliczne bobo> 
— Śpi! — oburzył się Szmelson. 
— Śpi podczas aktu urzędowego. 
— Płatniku Kazimierzu Szmelsonie!— 

przemówił uroczyście Stemnclek — w i-
mieniu prawa nakładamy sekwestr na me 
ble i rzeczy. 

Bobas obudził się, otworzył szeroko 
wielkie niebieskie slipia, a ujrzawszy 
dwie obie marsowo-skarbowo twarze, po 
czął się drzeć w nieboglosy... 

Wyprowadziło to ostatecznie Wylazłę 
z równowagi. 

— Świadomie zakłóca spokój i utru
dnia nam pracę — zakwalifikował prze-
sU p: two. 

— Patrzcie kolego — zwrócił się do 
Stempelka — na jego czoło i nos. One 
wskazują na to, iż ten podatnik nie uznaje 
ustaw skarbowych. To jest urodzony prze 
stępca skarbowy, wróg sanacji, społeczeń 
stwa, narodu i państwa. I jest wszystko 
jedno czy taki gość ma 2 lala czy 45. On 
i iak i tak ąui jednego podatku nic zapła 

ci!... Wierzcie mi kolego, jestem dobrym 
psychologiem i w tych sprawach nigdy w 
życiu się nie omyliłem... 

Ale bobas nic przestawał rozdzierać 
gardziołka. 

—- Zaraz go uspokoję — mruknął Wy-
azło — i wyjął z kołyski opornego płatał 
ca podatkowego Kazimierza Szmelsona. 

Płatnik Kazimierz Szmelson do tego 
stopnia był przerażony nagłą zmianą miej 
sca, iż popełnił czyń, nieprzewidziany zu 
pełnie przez uczonych kryminalogów skar 
bowych, a tak dobrze znany każdej 
mamce. 

Wściekły Wylazło rzucił bobasa do 
kołyski, patrząc na swe mokre ręce za
grzmiał: 

— Czynny opór wobec urzędnika na 
służbie!... Kolego Stempelek spisujemy 
protokół!... Niech sobie bcslja posiedzi w 
kryminale parę latek... 

i*} 
Poczęli naklejać znaczki sekwestra-

cyjne... 
A służąca, głupi gnrnkotłuk, płakała! 
— Adyć po co panowie przyszli do 

mieszkania, kiedy nasz pan ma i fabrykę 
i skład z towarami... 

Wylazło krzyknął: 
— Panienka znów kłamie!... Abram 

Szmelson nie ma żadnej fabryki. 
Służąca dostała spazmów: 
— A dyć panowie naczelniki!... Tu 

mieszka Ludwik Szmelson!... Abram 
Szmelson to kuzyn naszego pana i miesz
ka o piętro wyżej!... O ja biedna, nicczczę 
śliwa sierota!... 

1 * ! 
Urzędnicy pośpiesznia opuścili mie 

kanie. 
I jeszcze na schodach 

dwudziesto-micsiecznego 
Kazimierza Sr.melsona.,. 

cigaf len płacz! 
wroga sanacji 

W .LAK. 
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Genjalne arcydzieło ENRICO GUAZZONI. 
• 

Początek przedstawień o 5-ej w soboty i niedziele o 3-ej. Dla uniknięcia natłoku uprasza się o przybywanie na wcześniejsze seanse. 

ORKIESTRA POWIĘKSZONA! 

Komitet rozporządza obecnie kwotą 108 miljardów mk. 
-:o:-

2 p o s i e d z e n i a k o m i t e t u b u d o w y t e a t r u m i e j s k i e g o w Ł o d z i 

Przy bardzo licznym komplecie od
było s»e ,posiedzenie kornitetu odbudo
wy teatru miejskiego w Łodzi. 

Gmach teatru ma stanąć na skwe
rze kolejowym z frontowem skrzydłem 
przy ul. Dzielnej naprzeciw u i Piramo
wicza 

Spra*^ posunęła sie ° krok naprzód. 
P. inż. Przybylski, który zbudował 

teatr ..Rozmaitości* w Warszawie prze
dłożył wszechstronnie opracowane pla
ny. Wedle tych projektów ma wynosić 
flość miejsc w przyszłym teatrze 1350. 

Scena tego tieatru połączona będzie 
ze sceną teatru kameralnego, obliczo
nego na 500 miejsc. 

Nowością jest, że najwięcej miejsc 
obejmuje drugie piętro, liby umożliwić 
sferze robotniczej i inteligencji ucze-
«zczanJe do teatru na tańsze miejsca. 
'OrygMatoym pomysłem prof. Przybyl
skiego jest także urządzenie wewnętrz
nych schodów w samej widowni. Nie-
jwladomo czy to pomysł szczęśliwy ze 
jwzgledu na publiczność łódzką, która 
trważa za punkt swego honoru spaźmia>-
tóe się na widowiska, czy to przy roz
poczęciu przedstawienia, czy po antrak-
fitach, a spacerowanie podchodach w 
obrębie samej widowni odbiera artystom 
fpokój 1 możność skupiania się. 

Trudno również pogodzić się z przy' 
(dptteiom płutokracii, która w 15 lożach 
tjozsiądzłe się na c a l e m pierw szem 
piętrze, a przy każde] loży będą mieli 
pokoiki ł balkoniki, z których swobo
dnie będzie można obserwować publi
czność spacerującą na parterze. Naie-
iżałoby pierwsze piętro lepiej wyzyskać 
| w środku wprowadzić z jednej i dru
giej strony po kilka rzędów krzeseł. 

Projektowana jest scena wysoka 
tta 26 metrów, głęboka na 25 metrów. 
Nadto zaimiterzone są t zw. boki, tak, 
Sfce odrazu będzie można ustawić deko
racje do trzech odsłon, a jeśli woda pod
skórna nie stanie na przeszkodzie to i 
pod scena umożliwionem będzie usta-
iwieołe dekoracji jeszcze na trzy odsło
ny. Scena będzie zatem przesuwana, a 
nie obrotowBi. 

Przy scenie przsuwainej mogą ro-
aegrać się trzy akty o zmiennej wysla-
=wie bez antraktu, a przy sprzyjających 
okol-cznościach | szieść aktów, tak, że 
wielki repertoar nie napotkałby na ża
dne przeszkody. Długie antrakty i za
kończenie przedstawienia po północy 

są bowiem, szczególnie w dzisiejszych 
nieprzychylnych d*a sztuki czasach, po
ważnym szkopułem, we frekwencji pu
bliczności. 

Kwota, jaką rozporządzał komitet od
budowy, wynosi do dziś dnia, 108 mi
liardów. P. Remiszewski stwierdził, że 
0 tem zupełnie członków komitetu nie 
poinformowano, jakkolwiek podano do 
wiadomości prasy. Przypomniał również 
zobowiązanie magistratu, na podstawie 
którego musi dostarczyć za zebraną u-
hiegłego roku 8 miljardów;, materjału bu 
dowlanego po dawnej cenie. Wniosku p. 
Remiszewskiego^ by zwrócić sie do ma
gistratu o przydzielenie .15 proc. wpły
wów od ustawowego podatku od wido
wisk, za czem jeszcze na poprzedniem 
posiedzeniu przemawiali pp. Remiszew
ski i dr. Fałlek nie uchwalono. 

P. przewodniczący inż. Gole nie chce 
robić magistratowi żadnej przykrości i 
uznał wniosek za przedwczesny. 

Dziesięcioprocentowy dodatek od w i 
dowisk, przeznaczony na budowę teatru 
wyniesie do sierpnia 250 miliardów mk. 
polskich, tak, że wtedy będzie można 
rozpocząć budowę teatru bez obawy, 
że sśę ustanie w budowie Budowa te
atru rozpocznlo sie w sierpniu, a w zi
mie ukończone będą roboty kopalniane 
1 fundament, a mury doprowadzi się do 
pierwszego piętra. 

Taka zapadła uchwała na podstawie 
Jednozgodnej opinii rzeczoznawców, o-
becnych na posiedzeniu. 

Na rzecz budowy teatru zapropono
wali artyści w piśmie nadesłanem do 
komitetu urządzić wielki festyn. Spra
wę tę wyjaśnił p. dyr. Wroczyński, 
sprzeciwiający się temu przedsięwzię
ciu. P. dr. Barański uważa wszelkie, u-
rządzenie festynów, czy jakichkolwiek 
widowisM za znipefeiie niewskazane w 

obecnym czasie, bo takie przedisawierde 
może przynieść tylko kilka miljonów 
dochodu. Zupełnie inaczej przedstawi 
sue sprawa, gdy tylko sprawa budowy 
teatru wyjdzie poza sferę legend j spo
łeczeństwo łódzkie zobaczy budowę te
atru w pełnym toku. 

Ostatnie posiedzenie wleje trochę o-
tuchy w zwątpiałe dusze łodzian, żyją
cych z przeświadczeniu, że wnuki do
piero będą rm>gli korzystać z nowego 
teatru miejskiego. 

Byleby uchwały nie pozostały n a 

papierze!!!... P. R. 

ZATARG W FABRYCE BOJARSKIE
GO. \ 

W fabryce Bojarskiego przy ulicy 
Ceglelnianei 65 na skutek porozumienia' 
między administracją firmy, a robotni-
kami' fabryka miała być uruclrouiions 
na 2 dni w tygodniu, a w razie zupełne
go braku obstalunku w jednym tygod
niu, miała być czynną w następnym — 
i dni w tygodniu. 

Robotnicy, pracując w alkordzic, 
chcąc powetować sobie ograniczoną 
flość pracy, starali się więcej zarobić, 
co przy wielkim usiłku udało się im. 

Jednak widząc to firma postanowiła 
nic uruchamiać fabryki w ten sposób, 
jak to przewidywała umowa, wobec 
czego D O wstał ostry zatarg i robotnicy 

zwrócili się do okręgowego inspektora 
pracy z prośbą o interwencję. 

W sprawie tej inspektorat pracy 
wezwie przedstawicieli f irmy na konfe 
rencję w celu zlikwidowania zatargu, b. 
ZARZĄD KE.L . WOBEC ZATARGU 

7s TRAMWAJARZAMI. 
Jak nas informuje p. wice perzydent 

Wojewódzki sprawa zatargu dyrekcji 
KEŁ. z pracownicami nie była jeszcze 
oniaAvianą na posiedzeniu zarządu, do 
którego Avchodzą przedstawiciele, ma-
gistraiu. 

Ponieważ jednak zatarg nic l ikwidu
je się, to prawdopodobnie w przyszłym 
tygodniu odbędzie się posiedzenie w 
tej sprawie, b. 

Straszna tragedja w „Źró 
Morderstwo na tle zemsty. 

Onegdaj w parku „Żródliska" na 
Wodnym Rymku przechodnie usłyszeli 
o godz. 3-ej po południu okrzyk wołają
cy pomocy. 

Okazało się, iż pomocy wzywał ja
kiś człowiek, leżący w kałuży krwi. 
Wezwano natyclrmiast pogotowie, oraz 
zawiadomiono policję, jednak przed u-
dzieleniem pomocy nieznajomy zmarł. 

Okazało się, iż zabitym był robotnik 
Leon Bednik, lat 38. zam. przy ul. Ro

kicin skiej 11. 
Lekarz pogotowia stwierdził na oie 

le zabitego kilka ran, zadanych nożerr 
z których 
jedna w okolicy serca była śmiertelna. 

Natychmiast 11 kornisarjat policji 
wszczął energiczne dochodzenie, dzię
ki czemu udało się schwycić mordercę 
Władysława • Pawłowskiego, Batory 

zbrodni'dokonał z pobudek zenisły. p. 

Smutny bilans prostytucji w marcu. 
Kadry prostytutek zwiększyły się znacznie. 

Przymusowym oględzinom lekar
skim w marcu br. podlegało 255 kobiet, 
z tej liczby a) podlegających kontroli 
z książeczkami1 zdrowia 250, b) kontroli 
ambulatoryjnej 5. 

Pod obserwacja pozostało 633. 
W ciągu miesiącu przybyło: 49 ko

biet, a) nowozapisainych do kontroli z 
książeczkami zdrowia z wowciijuwnio-
nycli 5, b) nowojoiwnionycii pozostałych 
pod obserwacja 24, c) czasowo nieobec
nych, a podlegających kontroli z ks. 
zdrowia z wymeldowaniem się z inspe
ktoratu S. O. 5, ukrywających się 15. 

Ubyło w ciągu miesiąca 5, a) z po
wodu wyjazdu podleg. kontroli z książk. 
zdrowia 2, pozostałych pod obserwacją 
3. Ukrywało się w ciągu miesiąca 16 
— a) podleg. kontroli z ks. zdrowia 12 

b) nowojawnionych pozostałych pod ob
serwacją 4. 

Zwolniono w ciągu miesiąca 13 — 
a) podlegających z ks. zdrowia 2, b) no-
wojaiwinionych pozostałych pod obser
wacja 11. 

Z liczby skierowanych I. S. D. Z 
powodu oskarżenia o potajemny nie
rząd, lub zarażenie 24, — chorych o-
kazalo się 6, w tej liczbie na rzeżączkę 
4, — przymiot 2. 

\ W miesiącu marcu rozpatrywano w 
sądzie okręgowym 3 sprawy o sutener-
stwo, skazując w jednym wypadku win
nego mężczyznę na jeden rok więzie
nia, w dwóch wypadilrach po półtora 

roku więzienia. 
W sądzie pokoju rozpatrzono 3 spra 

wy przeciw kobietom, usprawiającym 
nierząd.. p. 

Zatargi w kasie chorych. 
ZATARG Z LEKARZAMI KASY 

CHORYCH. 
Po unormowaniu spraw finanso

wych w kasie chorych między lekarza 
mi a komisarzem Giebartowsil^m, obec
nie znów wynikł zatarg na tle ipiracy w 
kasie chorych. 

Lekarze kasowi wysłali z tego po
wodu do ministerstwa pracy telegram 
z prośbą o przysłanie do Łodzi i przed
stawiciela ministerstwa który wpłynął 
na unormowanie ipracy lekarz- w kasie 
chorych, b. 

O ZLIKWIDOWANIE STR L.! KU FAR
MACEUTÓW. 

W związku z przedlużającem i się 
bezrobociem farmaceutów knsy cho
rych, odbyło się w lokalu o.k.z.z. ogól
ne zebranie strajkujących, na k torem 
złożono sprawozdanie z odbytych kon
ferencji. • 

• Po zebraniu wybraną została dele
gacja, która udała się do Warszawy 
w celu interwencji u rządu. b. 

składające się z 1 pokoju 
z kuchnią i wygodami przy 

ul. Dzielnej 

ZAMIENIĘ 
na 2—3 pokoje z kuchnią 
z wygodami w centrum mia

sta za dopłatą. 
Of. do „Republiki" sub Ch.50 

Mieszkania 
6 — 7 p o k o j o w e g o z kuchnią 
i wygodami poszukuje w śródmieściu 
Oferty składać do adm. „Republiki" 

Sltb „H. S \ • 2229-3 

r 
Tow. „HAZ0M1R" (Al. HośdusiK* 21). 

o t w a r t a codz iennie 
od godz. 10 rano do 4 po pot., a w nie
dziele 1 świata od 10 rano do 10 wieczór. 

Watowych i Puchowych 
posiada na składzie wielki wybór kołder, ]ak również 

p r z y j m u j e obs ta lunk i . 
Malerjały' irancuskic i wełniane na składzl*. 

C D l O P io t rkowska 6 
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Polityha podatkowa. 
I L 

Państwowy podatek przemysłowy. 
Potrzeby skarbu i stały spadek mar 

ki polskiej zmuszały rząd do szukania 
takiej koncepcji podatku, opłacanego 
przemysł i handel, któraby gwarantowa 
ia większe wpływy i zabDezpieczała od 
skutków deprecjacji. Gotowe wzory ta 
kiego podatku łstnWy już w innych 
państwach, a mawet w Polsce, gdyż 
magistrat m. Łodzi wcześniej Już zapoży 
czył tę ideę z zagranicy. Podatek od ob 
rotu wpłacany w możliwie częstych ter 
minach zasadniczo idealnie odpowiadał 
warunkom, w jakich znajdowaliśmy się 
jeszcze rok temu. Jeżeli mówimy o na
dawania siię konstrukcji podatku do na
szych warunków do dlatego, że ustawa 
p podatku przemysłowym doskonale, 
lak nie można lepiej spaczyła piejkny 
wzór. 

Całokształt przeirisów o podatku 
rzłemysłowym wyczerpuje się: ustawę 
i dnia 14 maja 1923 r. w przedmiocie 
państwowego podatiklu iPirzemysłowego, 
1 trzema do niej rozporządzeniami mini
stra skarbu, a mianowicie: z dnia 17-go 
czerwca 1923 r. w celu wykonania usta 
wy, z dnia 6 lipca o komisjach szacuinko 
wych i odwoławczych, z dnia 18-go lip 
ca o (prowadzeniu ksiąg obrotu i rozpo
rządzeniu o waloryzacji. Wysokość po
datku, która z podatkiem na rziecz mia
sta wynosi 2 i pól płoc. od obrotu miała 
być między innymi skompensowania 
przez zniesienie uciążliwych i bardzo 
często szkodzących initeresom prawid
łowej polityki podatkowej qplat stem
plowych. Ale chociaż podatek od obro
tu jest pobierany już drugi refe, o znie
sieniu opłat stemplowych w przemyśle 
i handlu nic słychać. Będziemy mieli mo 
żność wyij.«o wiedzenia się o ustawach 
stemple W3'ch innym razem. Tu Jednak 
musimy zwrócić uwagę, na psychikę na 
szych ustawodawców podatkowych, 
którym się zdaje, że wszelkie podatki; 
obowiązujące w jakimkolwiek państwie 
mniszą także obowiązywać w Polsce. 
Wszak do dzisiejszego dnia u nas jest po 
bierany podatek od przedmiotów zbyt
ku, IWtóry skarbowi daje' okruchy, ale za 
to stanowi bogate pole do demoralizacji 

.... Niesłychana wysokość podatku ob
rotowego była w swoim czasie koniiecz 
ną potrzebą, ale już [podczas debat w 
Sejmie liczono się z 'tem, że z chwilą 
uporządkowania naszej waluty, podat
ku tej wysokości zdrowy przemysł i 
handel nie wytrzyma; proponowano 
ustalenie 2 i pół proc. tylko do końca 
1923 r. Dzisiaj, kiedy dzięki ogólnym 
wysiłkom już od dłuższego czasu ży
jemy w ustabilizowanych stosunkach 
walutowych jest najwyższy czas, aby 
przystąpić do obniżenia tej wysofóośei, 
a Jednocześnie do rewizji, całej ustawy 
gdyż dotychczas iplraktyka dostatecznie 
wykazała władzom. cały szereg non
sensów, które ostać nadal się nic mogą. 

Odrębne w tem miejscu należy się 
Uwzględnienie eksportowi. Cały szereg 
przemysłów polskich przerasta potrze
by rynku wewnętrznego } chcąc dalej 
istnieć i rozwijać się musi eksponować; 
zresztą wszelki eksport stanowi nie ty l 
ko Interes przemysłu i handlu, a prze-
dewszystkiem leży w interesie Pań
stwa. W tym wypadku władze nasze 
ile slkbrzystały z wzorów , zagranicy, 

gdzie eksport jest starannie plielęgnowa 
my i popierany już to przez ulgi podat
kowe, kredytowe, przewozowe, lub też 
nawet iprzez udzielanie premji. Dziecko 
w Polsce już rozumie potrzebę ekspor 
tu. Tymczasem mimo wyczerpujących 
memorjałów i danych, jakSe zostały 
władzom przedstawione w tej sprawie, 
dotychczas eksport opiłaca 2 1 poł proc 
od obrotu. To też nic dziwnego, że ek
sport polski maleje z dnia na dzień, a w 
waeltu przemysłach jest uniernożliwiorty 
gdyż zairobek na eksportowanych pro
duktach jest dalekim od wysokości pio-
datłku. Gdyby nawet celem utrzymania 
zakładów w ruchu chciałby ktoś ekspor 
tować swe wyroby bez zarobku, to 1 
wtedy podatek przeszkodziłby temu, 
bo należałoby ponieść straty i to doSĆ 
wysokie. Za urzędowania p. Grabskiego 
w gabinecie gen. Sikorskiego zdawało 
się, że sprawa ta znalazła zrozumienie 
i ze strony rządu zostały ifloraynione wy 
raźne przyrzeczenia. 

Ale przyszedł p. Kudharskl, czerpią
cy doświadczenie przemysłowe 8 skar
bowe z prowadzenia fabryczki iptapy, 
wzmocnione przez znakomity autory
tet sen. Hamerlilnga — i sprawa zwol
nienia eksportu od podatfku została odV 
sunięta od calcndas grecas. Obecni* 
znowu się mówi w ministerstwie o ul
gach podatkowych iptrzy eksporcie. Po
mijając już to, że tutaj nie ulgi1 są po
trzebne, a całkowite zwolnienie ekspor 
tu od podatku — to od rozmów do roz
porządzenia w ministerstwie skarbu Jesrt 
bardzo daleka i uciążliwa droga; jeżeli 
jednak szczęściem rozipOtrządzenie to 
będzie gotowe, zapominać nie należy, iż 
druga droga dziteli je od izb skarbowych. 
Nie mówimy już o urzędach, do któ-1 

rych jeżeli: nawet dochodzą rozporzą
dzenia, to do świadomości! urzędników 
trafiają zawsze zbyt późno. 

IŁ Stanisławski 

r — " 

Mn n u wekslowe. 
Przy regulowaniu gotówką 6 pr. rab. 
Biurko ia l . dnie 320 
Biurko żal. średnie 2815 
Biurko żal. jednoszafkowe 225 
Biurko plask. podw. 310 
Biurko plask, duże poled. 192.5 
Biurko plask, średnie 180 
Biurko plask, jednoszafkowe 156 
Stoły biurowe ozdobne 130 
Stoły z 2 szybrarai 115 
Szatki Hal. poied. z 27 przędz. 165 
Szatki żal. potz. z 50, przędz. 342,5 
Stoliki pod maszynę iednoszatk. 66 
Stoliki okrasie 77 
Fotele 39 
Każdy punkt f r a n k o w i 

z ł o t e m u . 
Wymienione artyKuły są rów
nież po powyższych cenach -

do nabycia w firmie 

_ I). 1. Dstfowsai, PioMowslia 55. ; 

G I E Ł D Y . 

GIEŁDA ŁÓDZKA POD ZNAKIEM 
ZASTOJU. 

W upływającym tygodniu dość zna
czne/w ipoprzednim okresie ożywienie 
na giełdzie łódzkiej osłabło do tego sto
pnia, iż w ostatnich trzech dniach nie 
notowano żadnych tranzakcji. 

Bezwątjpjienia wpłynął na to ogólny 
zastój w dziedzinie handlowo - przemy
słowej, oraz szalony brak gotówki w 
związku z przypadającymi ratami poda-
tkowemi. 

W zainteresowanych kołach panuje 
jednak przekonanie, iż zastój ten jest 
przejściowy, a ożywienia się należy o-
czekiwać lada dzień. p. 

GIEŁDA URZĘDOWA. 
GOTÓWKA. 

Dolary 9.350ooo—9.300ooo 
CZEKL 

Belgia 455ooo—448.500 
Holandia 3.475.ooo---3.445.ooo 
Londyn 40,350ooo—40,100ooo 
Paryż 540ooo—531.500 
Praga 276.600-268.750 
Szwajcarja 1.625ooo—1.612.500 
Wiedeń 132.10-130.75 
Włochy 412.ooo.~406.450 
Złoty frank I.8OO000 
Miljonówka 1.000.000—950«ooo 

—975.000 
Bony złote 1.350ooo—1.400ooo 
Pożyczka złota 4,930ooo—4.940ooo 
Tendencja bez zmiany. 

NADSZEDŁ ŚWIEŻY TRANSPORT ifi 
a. m. 

SPORTEXY 
FRITWISFY 

i t. p. 

2444 

Gelassen i 
Kazimierski 

Piotrkowska 114 tel.28-63 

WIECZORNA POGIEŁDA WARSZAW 
SKA. 

Dolary 9,380.000. 
Trzebinia 2700. 
Zieleniewski 37. 
Pocisk 4900. < 
Parowozy 1460. 
Nafta 1860. 
Nobel 6000. 
Chodorów 16500. 
Starachowice 190000. ^ . 
Bank dla Handlu i Przem. 4900., . 
Bank Dyskontowy 240000. 
Bank Handlowy 24000." 
Bank Wil. Pryw. 325. 
Bank Zachodni 8750. 
Ursus 3700. 
Lilpop 2200. 
Węgiel 195000. 
Ostrowiec 35500. 

; ' Cukier 140000. / 
Firlej 3400. I 
Łazy 500. 
Lokomotywy 2350. 
Tendencja dla walut mocniejsza, dla 

akcji cokolwiek mocniejsza. 
o 

GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Gdańsk, 5 kwietnia. 

Notowano w guldenach gdańskich. 
Czek na Warszawę 0,618—0,622. 
Miljon marek polskich 0,613—0,617. 
Dolary amer. 578,55—581,45 za 100 

sztuk.. 
100 marek rentowych 126,682—127,378 
Telegraficzna wypłata na Londyn — 

25.00—25,00. 
Na Berlin 124,438—125,062. 
Na Warszawę 0,618—0.622. 
Na Zurych 100,75—101,25. 
Na Nowy Jork 579,05—581,95. 

Zurych, 5 kwietnia. 
Notowania końcowe. 
Nowy Jork 575. 
Londyn 2479. 
Paryż 33,10. 
Medjolan 25,20. 
Praga 17,07 i pół. 
Wiedeń 0,0081. 

Londyn, 5 kwietnia. 
Radjo. Zamknięcie giełdy. 
Nowy Jork 431,31. 
Francja 75,05. 
Włochy 98,25. 
Szwajcarja 24,78. 
Niemcy 20,55 biljonów. 
Austrja 305,500. 
Praga 145,25. o 

T a n i o i na dogodnych 
w a r u n k a c h nabyć m o ż n a 

kamgarn., szew. i i. p. 
(gabardyn* damska i męska) 

— n — 

uL 6-go Sierpnia Nr. 1. 

Sprzedaż za gotówkę i na weksle. 

i 

na maszynach 

wykonywa Fabr. Wyr. Drzewnych 
„XYLOS" 
NapiórKowsKiego 59. 

nowe 1 używane » 
N O W Y T R A N S P O R T N A D S Z E D Ł 
polecamy po cenach przystępnych 

I na warunkach dogodnych. 

S. Salomonowicz i S-Ka 
«f. Prez. Narutowicza 13 •(Dzielna).-

z 5-ciu lub 6-ciu pekoi z 
wszelkiemi wygodami w 
centrum miasta od 1-go 
lipca r. b. poszukiwane. 

Zgłoszenia pod literę „H. 3 3 3 -
do adm. „Republ ik i " . 

Szanowny Panie RedaKtorzc! 
W związku z kllkakrotnem poruszaniem spraw, 

związanych z wymiarem podatku majątkowego, 
kominikuję jeszcze jeden wypadek przeszacowania 
majątku, 

Jestem pośrednikiem w branży tnątzącj i za* 
rabiam jedynie pół proc. ud tr.i- 1. 

Tymczasem wyznaczono mi 3 tys. '200 frankuj 
złotych podatku majątkowego, wobec tdgo d!a 
zapłacenia egzekwowanej samy zmuszony bylenj 
sprzedawać cały swój majątek "ruchomy i" irtwon-
tarz, wskutek czego pozostałem iuv. środk(5w uo 
życia. Z pow:.ż:;'i;. m 

; -• * • k Pańska -16. 

CI NI S E L L 
Dziś 2 przedstawienia o 
dla dzieci wejście be' 

"Vystępy ulubieńca całej 
itaŚL-lzi komika 

1. Hamela—Wildaman (2-ie spotk. 
2. Petersen—Ujbo 
3. Śpiewaczek—Czarna Maska 

U^ewanżowe spotkanie). 

Wystąpy Van du Lori — Sensacja Paiy..':o 
Henr ie t ta — znakomita wolt parka 
B r o n e c k i — nowy repert. 
i wiele innych pierwszorzędnyc!i atrakcji. 

http://412.ooo.~406.450


Str. 10. . R C P U B C I K A ' 

9 1 

Otwarcie s M i i w B i l i n g u dniach. 

STY 
Sp. z ogr. odp. 

li 
3" 

dla handlu wyrobami z drzewa. 

U W . Gdańska M , Biuro Miejskie. Piotrkowska 19 (w poflw.) 
Telefon 29-61, ( W ł . L lchtenste in ) . 

Wyłączna reprezentacja: 
Sp. Akc. „Mazowia" Fabryka Mebli 
Giętych w Radomsku (dawniej Jakób 

i Józef Kohn, Wiedeń). 
P o l e c a m y z e s k ł a d u : 

Meble gięte wszelkiego rodzaju, jak: 
krzesła, taborety, salony, gabinety,, 
kompletne urządzenia teatrów, kin 
i cukierni, amerykańskie urządzenia 

biurowe ł t p. 
Ceny f a b r y c z n e . Ceny fabryczne . 

Kosz torysy n a ż ą d a n i e . 
O t w a r c i e s k ł a d u w na jb l iższych dniach. 

Z testamentu 

Króla gentlemanów Edwarda XXIV 
«J>ątU nwape wiórowym gentlemanem 
„zawsze dbaj o swoją powierzchowność 
cieśli Im da kiedyś zarzuci do Łodzi nie 
zapominaj adresu rajwytworniejszej firmy: 

.Henryk Pfeffer" &g z Innego kraju fint 

Palto lab Ubranie 
Posiadam na składzie nowoprzybyły transport najmodniejszych 

T\ I T • T o a r e n s T e r y (sod p a l t o ) 
— M L , — | | gwardia©-**, C a m b e l d g e 

g a r b » d ł a a I I R D A M I F najmodniejszego k r o j u 
1 Inne U D i \ r l l l I L T o w a r y w y b o r o w e 
Ceny śmieszne niskie w stosunku do kra wiec żyzny łódzkiej. 

U P E L I S Z E : S r ^ T T Ł O B U W I E : 
Angielskie nessesery. Walizy i t p. Najnowsze 
krawaty, Pyamas. Bielmie, Trykotaże i Ł p. 

E N R Y K PFEFFER 
P i o t r k o w s k a 111, T e l e f o n 1 8 - 7 2 . 2441 

FILHARMONJA 

W I E L K I K O N C E R T BIBLIJNY 

2396 artystki .Rablma Haiwrit" w Moskwie. 

Szczegóły w dzterydt ogtoepeniach. 

Bilety do nabycia codzłenme w kasie Filharmonii. 

14 k w i e t n i a 1 9 2 4 r. 
O SOda. 8 . 3 0 w . 

| Do sprzedania są: | 
17)4 i 18)4 szerokie 

ręczne warsztaty yakardowe 
i zwyczajne na chustki, maszyny do szycia, 

ręczne sztrykmaszyny, 
A-a jak również 1 maszyna do bicia karri czółenka 
[Jl wszystko w zupełnie dobrym stanie. Dowiedzieć 
sw się, Kopernika (Milsza) 58 w kantorze. 2390-2 

W każdym domu używa się 
dziś tylko 

»PRYMASA 
Kawę Słodową 

Przedstawicielstwo na Wojew., 
Łódzkie i skład fabryczny: 

Tow. dla Handlu n n i t r a i l n " 
i 

im, Piotrkowska 88. - Teł. H i 

ogniotrwałe 
1 pancerne. 

zabezpieczające od kradzieży 
I pożaru 

ciężkie zabezpieczające od kradzie
ży, pożaru, rozbicia 1 włamania 
najcięższe zabezpieczające ad kra
dzieży, włamania, rozbicia, pożaru 

i p r z e p a l e n i a wytrzymujące temperaturę, jakiej nleda się 
wykonać znanemi środkami do topienia wyże] 3000 proc. C. 
zwana dlatego anti—termitowemi 

poleca stale z fabryki 1 składa 

E D W A R D T E L A T Y C K I 
ŁÓDŹ, Piotrkowska 48. — Tel. 10-63. 

• KASY 
Ogniotrwałe 
P A N C E R N E 
P A N C E R N E 

2434 

Z a w i a d o m i e n i e . 
Niniejszym zawiadamiam Sz. KJłjea-

telę, 12 moja pracownia kwiatów sztucz
nych 1 abażurów, z o s t a ł a p r z e n i e 
s iona z ul. Konstantynowskiej 69 

na ni. Wschodnią Nr. 55, 
(w podwórzu parter) róg Cegielnlanej' 

Polacam Szan. Klijenteli bukiety, 
zardlnierkl, stoliki, ekrany, ample 1 aba
żury. Z poważaniem 

J. P r z e c h a d z k a 

Lecznica 
leKarzy specjalistów 
Brzezińska U. 

Przyjmowanie chorych od 9—5 pp. oraz 
wizyty do domu. Opatrunki 1 operacje. 
Szczepienia, zastrzyklwania, elektryzacja. 
Leczenie sztucznem słońcem górskim. 
Wszelkie analizy (mocz, plwocina, krew, 
Leczenie wad wymowy (Jąkanie, bełko
tanie). 2457 

Porada 3 miljony mb*. 

Staraniem Zarządu T-wa Miłośników Sp. i Muz. .Lira* 
odbędzie się w Niedzielę, dnia 6-go Kwietnia r. b. o godzinie 
7-ej wlecz, w sali Handlowców przy ul. Piotrkowskiej nr. 108 

K O N C E R T 
na który złożą się: 

Występ chóru T-wa pod dyr. profes. A. Pędzimęża 
Solo skrzypce. — Solo fortepian. — Śpiewy solowe. 

Na zakończenie odegraną zostanie jednoaktówka pod tytułem: 
„KAJCIO", Stanisława Dobrzyńskiego. 

O liczne przybycie uprasza 
2394—2 Z a r z ą d . 

XXXXXXXXXXXXXXXXXX* 
Dom Handlowo-Ekspedycyjny 

Do sprzedania 

PLAC 
w dzielnicy fabrycznej, wielkości od 
1—2 mórg I więcej, nadający się pod 
budowę fabryki. 
Oferty do .Republiki* pod „L. K A 

2425-3 

MOTOR 
ropowy 25 konny jak również dyna* 
mo 5 1 pół konne, 

t r a n s m i s j e 2 4 2 » 
do warsztatów tkackich, oraz 

bla ty 
1 cysterna do ropy mieszcząca 60 
pudów, do sprzedani, 

Uwagai Każde z wyżej wymlenlo* 
nych sprzeda ale z oddzielna. 

Oferty rab. "Motor" do adm, 426 

Młody inteligentny 

kupiec 
z wyższem wykształceniem znający 
kilka języków obeznany z korespon
dencją 1 pracą biurową poszukuje 
odpowiedniej posady. Łask. oterty 
sub. „A. B, 17.". 2456 

C P r z y j m u | e d o r e p e r a c j i 

f t t i i u ledwatone 
suknie trykotinowe 1 t. p. 

6 -go S i e r p n i a 7 6 , III piętro. 
Tanio, bo w prywata. mleszK. 

Zakład krawiecki męski 

L. Lenkiński 
6-go s i e r p n i a (Benedykta) 1 . 
Najnowsze modele nadeszły. • 

Łódź, Piotrkowska 81 tel, 8-25 
Pakownia i składy: Zielona 6 te l 21-19. 

Podaje się do wiadomości, że wznowiliśmy 

Dział eksped. transportów 
międzymiastowych, 

a także zorganizowaliśmy specja lny d z i a ł 
ekspedyc j i p r z e s y ł e k b a g a ż o w y c h 
w kierunku G ó r n e g o Ś l ą s k a I P o m o r z a 

Szybkie i punktualne wykonanie po
wierzonych zleceń. Magazynowanie, Ase
kuracja, Clenie transportów. 
O d d z i a ł y : Warszawa, Bielańska 9 telefon 
212-40. Poznań, Pocztowa 22, tel. 34-39. 
Katowice, Słowackiego 30, tel. 299, Zbą
szyń i Stentsch. 
Z a s t ą p s t w a : Berlin, Otto Schobert & Co 
Hamburg Dlichtor-str. 8. Korespondeci i 
zastępstwa na wszystkich pograniczach i 
większych centrach handlowych, 2445 

UWAGA! | 
Polecam na nadchodzące święta *k 

Wielkanocne $3 

inaui iui ' 
Chętnie wykonywam wszelkie zlecenia, 

I 
Prócz tego gustowne meble i przedmioty ^ 
sztuki od najprostszych do najwykwint-

niejszych. 
Z poważaniem 

Ferdynand Mueller 
Łódź, Przejazd nr. 2. 

Konkurencja 
daje. na r a t y wszelką damską gardero
bę oraz futra. Wybór wielki. Również 
przyjmuje się wszelkie obstslnnki z 
powierzonych towarów. Wykonanie po
dług najnowszych modeli. 

ML R O Ż E N B E R G 

l 
Specjalista chorób 

uszu, nosa, gardła 
1 płuc. 

PomKsfea (Średnia) 10 
Przyjm. od g. 12—2 

4 5 ~ V 



. R E P U B L I K A " Str . U . 

Tylko 2 g o n e w y s t ę p y WARSZAWSKIEJ OPERETKI 
N O W O Ś Ć ! = = = = = = Clou szlagierów operetkowych 

T E A T R SCALA" ffl 7 

Cegie ln iana 18 . 1 Wśrodę d.9 i w czwartek d.10 kwietnia r.b. 
W © W O Ś £ I 

Operetka w 3-ch aktach J. Gilberta. 
Libretto Fr. Grunbauma i W. Sterka. 

Tłomaczenie J. Tuwima. 

Grana w Warszawie 100 razy z rzędu 
przy wypełnionej widowni. 

W wykonaniu gwiazd operetkowych 
i ulubieńców Stolicy 

Józef Redo—Mistrz operetki, ulubieniec publiczności. B o l e s ł a w Mierzejewski—Znakomity amant, operetk. C z e s ł a w K a d e n — Wybitny komik charakterystyczny N ina 
Burska . Józef Wlnlaszklewlez—Niezrównany komik-wodewilista. P i o t r Orłowski—Pierwszorzędny komik. Orkiestra pod dyrekcją znanego kapelmistrza S tan is ł N a w r o t a 
Tance i ewolucje układu baletmistrza A n t . Luz ińsk lego . j J y j g k j j a j j r u o ^ ^ a n u s z . Reżyser: Józef Redo. Bilety w kasie od godz. 11 rano bez przerwy 2397 

T E A T R 

„SCALA" 
Dziś , dn. 6 

i poniedziałek 7-go 

b. m. o g. 8.30 w. 

Dwa gościnne występy zespol i operowej i operetkowej pod kier. p. Ad. K R A . Dyr. prof. A l . Turner . 

99 Dzwony Kornewilskie 
Opera komiczna w 3 aktach Rlanąuetta. Bilety w kasie teatralnej od g. 11 r. 

A. HSZLEWICZ 
Ł ó d ź . ul. Dzielna 12, front I piętro, 

2416—3 

Poszukuje się 
kupna małej ładnej 

w i l l i 
w pobliżu linji tramwajowej. 

Zgłoszenia pod „Willa" do ad
ministracji. 2400 

Czy wiecie, iż w taniej 2 3 9 1 

perfunierji i galanterji 

5 
sprzedaje się T E L . 31 -43 sprzedaje się 

o 30°lo taniej 
w wielkim wyborze: różne perfumy, mydła, galan-

terję krajową i zagraniczną? 
Specjalny oddział gwarantowanych angielskich 

wyrobów stalowych, jak: 
brzytwy i maszynki do golenia etc. 

Proszą się przekonać! 

„SPEDHANDPOL" 
Przedst. Ettsp. Przewozowe 

Łódź, ul. Prez. Narutowicza 12 (Dzielna) 
Właść. Sz. GoldKorn i T. Lederman. 

Niniejszym podaje się do wiadomości, że firma 
ekspedycyjna „Sz. GoldKorn" została przenie
siona z ul. Piotrkowskiej Ks 43, 44 na ulicę Pr. 
Narutowicza Nd 12 (Dzielna) i zjednoczyła się p. f. 
„SpedhandpoE". Uprasza się z wszelkiemi 
transportami zwrócić się do powyższej firmy. 
Prócz transportów, załatwia się 2 razy dziennie 

wszelkie bagaże oraz przcsyłKi pocztowe. 
Oddział biura w Warszawie, ul. Nalewki Ne 13 

tel. 2»9-07. 23 

h 

TE 

w 
u 
1 

i 
— poleca — 

w n a j w y k w i n t n i e j s z e m w y k o n a n i u 

Józef Zychliński 
Z a w a d z k a 9 

prawa oficyna, 2-gle wejście—parter. 

Ceny przystępne! 
W Y R O B Y Ż Y R A R D O W S K I E 

poleca w wielKiin wyborze hurtowo i detalicinie 
— po cenach zniżonych. — 

W. ALTMAN, PiotrKowsKa 59. 
(W podwórzu 2-gi sklep na lewo). 

SKład szKła, porcelany 
i majoliKi w Ł o d z i 
31 ul. PiotrKowsKa 31 

680 ^ 1 . 680 

edwabie 
Na sezon wiosenny 
:: i letni nadeszły :: 

J S U I 1 I E U O W O U I 
z Paryża. 2 3 8 5 

Specjalność: 
SERWISY STOŁOWE. 

Poleca 

„STYL" 
Sp. z ogr. odp. d a handlu wyrobami z drzewa 

Ł ó d ź , Gdańsko 4 4 . 
Biuro miejskie, Piotrkowska 19 w podwórzu 

Wł. Lichtenstein. 
B BI 

Sp. Akc. w Łodzi 2469 

Banku P r z e m y s ł o w c ó w T o w . Akc. w P o z n a n i u 
ma zaszczyt zawiadomić p. p. Akcjonarjuszy, że na mocy postano
wienia ogólnego zebrania, odbytego w dniu 12 marca r. b. wypłata 
dywidendy od akcji B-ku Przemysłu Włókienniczego za rok 1923 
dokonywana będzie przez tenże Bank Przemysłu Włókienniczego 
Sp. Akc. w Łodzi oraz przez Instytucję Centralną Banku Przemysłow
ców Tow. Akc. w Poznaniu od dnia niniejszego ogłoszenia. 

Po odbiór nieotrzymanych jeszcze akcji Banku Przemysłu 
Włókienniczego zechcą p. p. Akcjonarjusze zgłaszać śię bezpo
średnio tylko do Centrali Banku Przemysłowców Tow. Akc. w Poznaniu. 

Składy w Łodzi,1 

z własną bocznicą kolejową powierzchnia placu 
50,000 łokci kw., zabudowania murowane, 
elektryczność, telefon, nadająca się na towary 
wszelkiego rodzaju, 

do sprzedania. 
Oferty pod „Lodź" do Tow. „Reklama Polska", 
Warszawa, Jasna 10. 2418 

Nowootworzony wielki 

A M T o w * K o I O D i M 1 Delikatesów 

H . B E R N H E I M 
N o t f t l l l t a 30 teL Z H L 
Stal* aa sKtadzie: Sardynki. Łososie. 
Różne ryby wędzone. Sery szwajcar
skie i Inne. Suszone owoce zagr. i 
krajowe. Czekolada. Cukierki wszelk. 
gat. Herbata. Cukier. Kawa. Masło 
oraz wszelkie inne artykuły kolonjalnc. 

Codz. kawa świeżo palona. 
Ceny konkurencyjne! Szybka usługa! 
Telefoniczne zamówienia wykonują się 

w ciągu 10 minut. 
Odwiedzanie naszego składu nie obo

wiązuje do kupna- 2234 

Lecznica 
letaizi specjalistów 

ul . P i o t r k o w s k a 17 LLLÓD 
(drogie podwórze) przyjmuje chorych we wszystkich spe 

cjalnosciach od godz. 9 do 5 wlecz. 
Cena za poradę 2 . 0 0 0 . 0 0 0 ospy ope 
racje 1 opatrunki od umowy Szczepienie 
mk, ROntgen djagnostyka, leczenie 
powierzchowne i głębokie). 

w dobrym stanie do sprzedania 
Piotrkowska 47, Fruchtgarten 
Sklep. 401-2 

o t r zech p o k o j a c h ź k u c h n i ? . 
C e n a o d u m o w y . P o ś r e d n i c 

t w o p o s z u k i w a n e . 
O f e r t y sub. „ B . M . " d o 

a d m i n . „ R e p u b l i k i " . 0354.2 

Ch. Re jder 
Cegielniana 26 

poprz. of. II p. 

trwałe i wykwintno 

na r a t y 
długoterminowe ta-
M " nlo poleca 
„ B O N - T O K " 

Pomorska 23'. 

SANDAŁKI 
nkoroclioily, pan
tofle domowe za
kopiańskie pmi-
i8ot> tofle. 

Petei-sJlIso 
Piotrlcowsica !'l 

rapicersliO-dekota-
cyjiiy przerajjia nie
bie zakład a firanki 
przyjmuje obstalim-
ki: Pluszowe otoma 
ny, rnaieraOe, kozet 
ki, krzesła dobowe 
-i klubowe garminr 
ki o 50- proc. ta
niej, Uwdga tylko 
Ce^ielniiiiiii .V 64. 
m.y. '• 50 1 
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a w szczególności P. T. 
wszelkie towary mannlaktuiowe: 

madepolamy, kreasy, towary, bieliinia-
ne, zefiry na koszule, pościelowe, prze
ścieradła, obrusy, ręczniki, szewioty, 
bostony, gabardiny, ubraniowe, kostju-
mowe, trote, satyny, podszewki, chustki 

ledwatine koronKowe szale zagra
niczne ° - POBCZOCIIH 

sprzedaje po cenach bardzo niskich 
1 na dogodnych warunkach 

I. Szperling 
ŁdutPiotrkowska Ib 39. 

Telefon 21—24. 
oficyna, lewe wejście I piętro. 

najnowsze parys 
kie i wiedeńskie 
fasony z najlep

szych skór 
, zagranicznych 

StelzneriWeber 
Łódź, Ptotikowsta ftt Hi. 

PRXYJMUJE> OBETALUNKL-

natychmłust do odstąpienia 

4 pokoje z kuchnią 
> meblami lob bez. Tylko poważni 
gotówkowi reflektand zechcą złożyć 
adresy w administracji „Republiki'' 
sub. „B. N." 38. 2219—:/ 

Samochód 
luksusowy, torpedo, X P. ! • 
6-cio osobowy, w zapełnię do
brym stanie, na nowych gurna di
elektryczne oświetlenie, okazyjnie 
do sprzedania. Wiadomość tele-

13-03. ton 2 2 2 6 — 2 

Oskar Kahlert 
. S Z L I F I E R M A S Z K Ł A : 

I P O D L E W M A L U S T E R 
IM, Di. Wólczańska Ib 101. 

Uwaga: Wyrabiam KUTRA TOALETOWE I 
ścienne od najmniejszych do NAJWIĘK

szych rozmiarów. 
Wykonanie solidne. CENY PMYSIAPM 

nowości sezonowe • & » 
E T A M 1 N Y 

B A T Y S T Y 
S A T Y N Y 

Z E F I R Y 
F U L A R Y I Ł p . 

— POLECA — 

Łódź, Przejazd Nr. 1. 19-91. 
Ceny przystępne, dogodno waraakl 

I t t t t t l I t l ł f f 
S T O Ł Y R Ó Ż N E oraz K O S E T K I 
poleca w w i e l k i m w y b o r z e I B M 
w a r u n k a c h na jdogodnie jszych 

Zakład ne&low o-lapicerski 

l.BIIE,«(j[Iflia«. 
T O R E B K I ; 
pończochy, 
F I R A N K I , 

J E D W A B , koszule męskie, płótno 
i wszelką manufakturę 

P I O T R C H A R I , P i o t r k o w s k a 3 7 , 

w podwórzu). 1691 

Wyroby Futrzane 
LZDSMAliEK, Piotrkowska 19, : « ! 
lewa 2-ga oficyna, 2-gie piętro. 

T e l . 2 4 - 6 6 . 

Dyrekc ja koncer tów: A l f r e d S t rauch 

S A L A F I L H A R M O N J I 

DZIŚ° g ° d z - 4"©j p ° P 0 1 * 

Na koncerc ie p o p o ł u d n i o w y m 

śpiewa 
MATTIA 

BATTISTINI 
Ś r o d a , dn. 9 kwietnia o godz. 8.30 wiecz. 

LeoBelmont 
wygłosi odczyt na temat 

Jak twarz kłamie? 
(Teatr a kino). 

C z w a r t e k , d. 10 kwietnia o godz. 8.15 wiecz. 

Koncert z fykln Wielkich Solistów 
Wykonawca programu: 

H E N R Y 

MARTEAU 
Skrzypek światowej sławy. 

Przy fortepianie: dyr . T . Ryder . 
PROGRAM: Lalos Symphonte espagnole op. 21. Marteau: 

Terzetto op. 32. (aa list, skrzypce 1 altówkę). 
Bach: Chaconne. Mozart: Andante cantablle. 
E. Rondo z koncert D-dur. Vleuxtemps koncert 

skrzypcowy Nr. 5 A-molL 

S o b o t a , d. 12 kwietnia o godz. 8.15 wiecz. 

Koncert z Cyklu Wielkictt Solistów 
Program wypełni; Słynny w Europie 

Kwartet Czeski 

SEVĆIH'A 
W programie: Smetana:—Beethoyen—Schubert 

Bilety na powyższe koncerty nabywać można w kasie 
Filharmonji codziennie od g. 10—1-ej i od 3—7-ej 

Poszukuję 

Zawiadomienie. 
NinSejszym zawiadamiam, iż długo oczekiwane 

Szproty Ryskie w oliwie 

„Imperiał" i jillilf 1 

(Z stemplem fabrycznym na puszce) 
znane ze swej dobroci n a d e s z ł y i są do nabyda u 

U. Borensteina 
Sta ry Rynek 1 0 . 

Ż ą d a ć w s z ę d z i e ! , Ż ą d a ć w s z ę d z i e ! 
P r a c o w n i a 3 1 1 - 1 

k o ł d e r 
watowych i puchowych. 

Konstantynowska lfe to L LAHDAD. 

Magneto 
.Boscha" do 4-ro cyllndr. samochodu 
do sprzedania. Richter, Główna .67 
róg Targowej ra. 18. 2458 

o 2 lub 3 pokojach z kuch 
nią z wszelkiemi wygodami, 
z urządzeniem lub bez. 

Oferty „Mieszkanie iNs 14 
do admin. .Republiki". 2424 

Kupiec posiadający 
urządzone 

W śródmieściu 

Biuro 
1 ubikacje na skład, oraz gotówkę,] 

oszukuje wspólnika z dobrym arty 
ułem celem założenia interesu. 
Zgł. pod „Dobry artykuł" do adm 

.Republiki" 2423 

L 
Choroby skórne, 

włosów, wenerycz
ne I moczoptclowe 
Leczenie światłem 
(lampa kwarcowa) 

i promieniami 
Rontgena. 

Zawadzka J& 1. 
Telefon Nr. 25-38 

Przyjmuje od 9 — 1 
i od 5—8 

Dla D l i od 4—S. 
{oddzielna poczekalnia 

Dr. m e d . 

ZELIGSOHO WA 
ul.6 Sierpnia 1 

(Benedykta) 
Choroby kobiece, 

skórne, weneryczne 
(u kobiet). Usuwa 
nie włosów z twarzy 

elektroliza. 
Godziny przyjęć: 

11 I pół do 3 i pól 

Dr. m e d . 

BRAUN 
Południowa Nr. 28, 
Specjalista chorób 
skórnych 1 wene
rycznych. Przyj 

muje od 8—101 pól 
1—2 I od 4 — 8-

Dr . 

gardła i krtani 
KilińsKiego 117 
(trzeci dom ad Hawrol) 
godz. PTT. lo—12 1 
6-8. 2o92—loj 

W. 
Dr. 

Gdańska (Długa) 
NS 4 2 . 

Cha OBY sKórae, 
v. ryczne 1 mo-] 

CZOPLCLOWE. 
Przyjmuje od 12—2| 

i od 5—8. 

Dr . m e d . 

Cegie ln iana 4 3 
Chorobj skórne, WE 
NERJCME 1 moczoplciove 
Leczenie sztuczne 
słońcem wyżyno-
wym. Przyjmuje 

od od 5—-8 

Choroby skórne, 
weneryczne 1 mo 
czoplclowe, leczc 

nie sztucznym 
słońcem górskim 
DZIELNA Ni 9. 

Przyjmuje od8—10 
1 pół. i od 4 — 8 

o sprzedania niy-l 
wane meble w" 

bardzo dobrym sta
nie sypialnia, jada! 
nia 1 kuchnia, tez 
w częściach. Także 
treibmaszyna czu< 
lenka, szpulki. Szraj-
ber, sklep manufakt 
Piotrkowska 225. 

24171 

R o z m a i t e . 

Sanatorium 1 Za 
kład wodoleczni-l 

czy d-ra Kupczyka 
Kraków, Sznjsklegc 
11, tel. 1295. Wo 
dolecznlctwo kąpie-] 
le kwasowęglowe, 
elektryczne, lampa 
kwarcowa, dyeta. 
Choroba układu ner 
wowego, żołądka 
kiszek, serca, cu
krzyca, reumatyzm 

1989—2 

Potrzebna zdolna 
biellżniarka OT 

męską robotę, wy
znanie nie robi róż 
nlcy. Również przyj
muje wszelką bie
liznę do szycia, 

specjalność męzka. 
Mogę szyćdopierw 
szorzędnych maga
zynów, Al. 1-go Ma
ja nr. 52, II p. Ku
charska. 356-S 

Posiadam lokal han 
dlowy składający 

się ze sklepu, 3-ch 
pokoi 1 kuchni v 
okolicy ul. Kiliń 

go i Pomorskiej 
Poszukuję wspólni 
ka s kapitałem w 
celu otwarcia jakie 
gokolwlek Interesu 
Przyjmę również za 
stępstwo poważne 
firmy ze składem 
konsegunacyjnym. 

Wiadomość: ul. Nr 
97. od godz. 6 do 
8 wiecz. Dozorca 
wskaże. 2463 

0 sercu gorącem 
duszy poetyczne 

izraelitka trzydzie 
stokilkoletnia zmę 
czona samotnością 
zapoznałaby się 
człowiekiem mogą 
cym ją zrozumieć 
Oferty do „Republi 
K I * pod .Jednego 
S E R C A * . 2461 

Dr . 

Zeitlowicz-Klaczko 
Akuszerja 1 choroby 

kobiece 
KilińsKiego 117 
(trzeci ton sd liawrot) 

godz. prz. 4—6 
Dr. m e d . 

Zawadzka 10 
Choroby skórne 
i weneryczne. 

Przyjmuje od 9—12 
5—8. 

D o k t ó r 

N a w r o t MB 7 . 
Choroby skórne 
1 weneryczne 

Przyj m. od 10—12 

K u p n o I s p r z e d . 
niózeczki sportowe 
H dziecięce w róż
nych gatunkach po 
cenie przystępnej 

poleca Reltbergcr 
Piotrkowska M 107 
m. 10. 2384—3 

nlnszową otomanę, 
r LOTKA z materaca
mi, 6 krzest-ł dębo

wych 1 leżankę 
sprzedam.Cegielnla-
na 64. m, 91, 2422 

K u p n o I s p r z e d . 
niózeczki sportowe 
H dziecięce w róż
nych gatunkach po 
cenie przystępnej 

poleca Reltbergcr 
Piotrkowska M 107 
m. 10. 2384—3 I POKOJE z kuch-

" nią w okolicy 
Górnego Rynku do 
odstąpienia. Zgło
szenia do admin. 

.Republiki' pod 
.Front'. 2402-3 

* maszyny damskie 
L bębenkową I.VS" 
gramofon gabineto
wy 30 płyt sprze
dam zaraz Orla 12 
m. 21. 2392—2 

I POKOJE z kuch-
" nią w okolicy 
Górnego Rynku do 
odstąpienia. Zgło
szenia do admin. 

.Republiki' pod 
.Front'. 2402-3 

* maszyny damskie 
L bębenkową I.VS" 
gramofon gabineto
wy 30 płyt sprze
dam zaraz Orla 12 
m. 21. 2392—2 UUPIĘ okazyjnie u-

H meblowanie po
koju dziecinnego, 

ew. 2 łóżeczka, Ce
gielń. 14. .Wiedza' 

2435 

Uupię 1 płacę 200 
ii proc. drożej za 
złoto, srebro, bry
lanty, zęby sztuczne 
garderobę oraz sza
lę czarne. Samowa
ry. Zachodnia >fc32 
poprzeczna oficyna, 
I p. m. 13. Konstan
tynowska 6, 11 pod
wórze l.. Millet) 

2432—4 

UUPIĘ okazyjnie u-
H meblowanie po
koju dziecinnego, 

ew. 2 łóżeczka, Ce
gielń. 14. .Wiedza' 

2435 

Uupię 1 płacę 200 
ii proc. drożej za 
złoto, srebro, bry
lanty, zęby sztuczne 
garderobę oraz sza
lę czarne. Samowa
ry. Zachodnia >fc32 
poprzeczna oficyna, 
I p. m. 13. Konstan
tynowska 6, 11 pod
wórze l.. Millet) 

2432—4 

Okazyjnie do sprze-
U dania para łóżek 
z materacami oraz 
kozetka gobelinowa 
Pańska Nr. 54, m. 13 

2440 

VAŻNE DLA PAŃ! 
Przyjechałam 

zagranicy i nau 
czam nadal każdą] 
z pan kroju 1 szy 
cla w przeciągu 

jednego miesiąca 
za 15 złotych pol
skich podług kursu 
franka szwajcar 

sklego. U w a g a 
przyjmują również] 
lekcje prywatne 

po 30 złotych mie 
siecznie. Ul. Pań 
ska 9 m. 33 praw 
oficyna pierwsze 
piętro, Szwarc u 

Grynblat. 2429 

TKALNIASZTUCZ 
I NA, Tkanie róz 
nej formy dziur ni 
do poznania jak w 
ubiorach, towarach 
switracli, firankach, 
tak w dywanach 
Obecnie Piotrków 
ska 92, w podwórzu. 

Potrzebna zdolna 
manicurzystka do 

salonu fryzjerskiego 
Piotrkowska 94. 

Szprynger. 79-4 

Inteligentna freblan-
ka do dwojga dzie

ci zechce sie zgło
sić na ul. Łąkową 
Nr. 5. p. Goldblura 
codziennie do godz. 
4-eJ p.poł. 2430-3 

fan anlenka do biura 
usługi zaraz po

trzebna Il-gle Sto
warzyszenie Właści
cieli Nieruchomości 
Piotrkowska 46. 

2454 

UĘŹCZYZNA lat 
fll 38, poszukuje ja
kiegokolwiek zaję
cia za woźnego lub 
do składu albo ma
gazynu za robotni
ka umie czytać 1 pi
sać. Łaskawe ofer
ty do .Republiki" 
dla .Robotnika*. 

2393-3 

Nauka 1 wychów 

B 25 lekcjach wy
ucza absolwent 

Akademii Handlo
wej (stud. pollt.) 
cały zakres nauk 
handlowych. Bu-

chalterję uczy me. 
todą nowoczesną— 
ułatwioną (system, 
Gabelsberga). Ceny 
niskie. Wiadomość 
u gospodarza Ogro
dowa 20. 405 

Matematyki 1 języ
ków udziela stu. 

dent Rozental, Ki
lińskiego 96, m. 3. 
(druga brama). 2255 

Zagubione dokumeotf 

Zagubiono kartę re
jestracyjną konną 

oraz świadectwo 1 
zaświadczenie wy* 
dane w magistracla 
m. Łodzi, ul. Lud
wiki 42, fabryka Ju 
ljusza Fial. 53-3 

Gerszon Henoch 
Margulies zgubi? 

paszport nr. 1134 
wydany w Łodzi. 

3 4 9 - 3 

Heble stylowe pod 
ług najnowszych 

modeli odświeżanie 
l wszelkie zamiany 

wykonuje Zakład 
Stolarski. Lubelska 
6, przy Napiórkow
skiego. 2427 

P A M O T N A D A M A , P A 

KI R Y Ż A N K A W Y N A J M U 

je 1—2, W Y K W I N T N E 

P O K O J E P L E D I TERRE 

Z A M O Ż N Y M , SOLID-

M . Warszawa TEL nyi 
275-64 

Przyjmnje się he
blowanie, podłóg 

dębowych oraz dru
towania. Wladc« 

mość u dozorcy, 
Zielona 39. 2383 

Posady . 
ody człowiek po
szukuje pokoju 

umeblowanego, g-
wenlnalnle się zgo
dzą, na wspólny po-] 
kój. Oferty .Repu 1 

bllka' sub. J . R." 
2462 

nik żonaty i 
krajową 1 zagra 

niemą praktyką po 
szukujc posady. O-
ferty upraszam pod 
.Ogrodnik". 67-J 

Przybłąkał się piel 
rasy wilczej Któ

rego można odebrać 
UL. Słqwlańslc,a Nr, 

45, Z, Kaleclńskl. 
243J 

Doktór 
kawaler poszu

kuje 
pokoju 
przy rodzinie. 
Oferty sub. ,M«tL" 

Są poszukiwana 
z a r a z 

Zdolna sprzedaw
czyni. Starsza pan
na I podręczne do 

Magazynu mód 

Zawadzka 35 
Choroby uszu, no
sa, gardła 1 krtani 
Przyjm. od 11—1 

4 - 6 7 8 4 - 1 

D „ ^ „ , , ^ _ „ 4 ^ . W Łodzi mk. 5,000,000 miesięcznie.—Zamiejscowa S~\ „ L „ • . ZWYCZAJNE: mk.8o.oo0 za wluraz oiillmetrowy(na (tronie 10 szpalt). W Tl iKSCIl i : mk, 100.000 ZA wiersz inlll"i 

rrenumerata.mk.6,5()O,()OOMIĘSICcznie.z-agran.cąm^ Ogłoszenia: : r ń : r i s i ^ f e ^ miesięcznie. Odnoszenie do domu 520,000 mk. 

Republika,'! Express Wieczorny łącznie B.3oo,ooo 

(NA atr. 8 a i r i l ł ) . NAOĘS1.ANK: mk? ifooOO za wleraz milimetrowy (na itr. 8 azpalt). NEKB.OI.OOl 
200(10 za wicr:;. ••••llitielruwy (na str. 8 szpalt). Zaręczynowe i zaalubln, po tekście mk.. 10.0o0.000. Zamlt.i 

acowe w zip, obliczonych po urzędowym karcie franka złotego. Za wiaro wysokości 1 milimetra: W tekścfł 
60 gr. Nudcslaiio 1 Nekrologi 30 gr. Zwyczajne 30 gr, Zagrań, o 100 proc. drożej. Za terminowi druk Ofłoszen admlglitr. nia odpowiada 

Drobne 75.000. Posady i poszukiwane 5o,000. Najmniejsze ogłoszenie 760.000 
Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadom. 

Za wydawnictwo .Republika" Sp. i ogr. odp.; Marjan Nusbaum-Oltaszewskl.—Czciook. -Republiki". Piotrkowska 49.—Tłocznia. Piotrkowska 15.—Redaktor odp. Jan Utbaca. 

http://mk.8o.oo0
http://NEKB.OI.OOl
http://10.0o0.000

